A 


Terminy 
dostaw żywca 
ustalone zostały 
w porozumieniu 


z chłopami 
WARSZAWA (PAP), — We 


wtorek 19 bm. w tysiącach 
gromad całego kraju odbyły 
się powtórne zebrania, po- 
święcone sprawom obowiązko- 
wych dostaw żywca i kontra- 
ktacji trzody, 

Na zebraniach tych chłopi 
dowiedzieli się dokładnie, ile 
kilogramów żywca i w jakich 
terminach mają obowiązkowo 
dostarczyć w ciągu bieżącego 
roku. Wielkość obowiązkowych 
dostaw została dla każdego 
gospodarstwa obliczona w za- 
leżności od iloścj hektarów u- 
żytków rolnych na podstawie 
ustalonych dla poszczególnych 
powiatów norm, które wyno- 
szą od 20 do 40 kg na ha, 

Wyznaczone-ilości będą chło- 
pi dostarczać w określonych 
terminach, które zostały po- 
przednio. z nimi omówione. 
Przy ustalaniu terminów u- 
względniono możliwości posz- 
<czególnych gospodarstw, dba- 
jąc jednocześnie, aby dosta- 
wy przebiegały równomiernie 
Pak wszystkich miesiącach ro- 

u. 
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Zakłady im. Strzelczyka 


Robotnicy Zakładów im. 
Strzelczyka żywo dyskutowali 
nad projektem Konstytucji 
Polskiej Rzeczypospolitej Lu- 
dowej, 

„Łódzcy metalowcy dobrze 


Naród mongolski dziękuje 
za wyrazy współczucia 


WARSZAWA (PAP). Prezydent RP Bolesław Bierut 
ï otrzymał następującą depeszę: 


TOWARZYSZ BOLESŁAW BIERUT 
PREZYDENT RZECZYPOSPOLITEJ POLSKIEJ 
WARSZAWA 
Prez; 


przyjąć, towarzyszu ydencie, wyrazy mej 

szczerej wdzięczności za braterskie współczucie w głębo- 

kim smutku, jaki naród nasz przeżywa e powodu zgonu 

wielkiego syna i wybitnego wodza narodu mongolskiego, 
premiera rządu, marszałka H, Czojbałsana. 

Pamięć o towarzyszu Czojbałsanie wiecznie żyć będzie 

w sercach i czynach narodu mongolskiego, który i w przy- 

szłości walczyć będzie nieugięcie pod przewodem Wielkiego 

Związku Radzieckiego — o pokój, demokrację i socjalizm. 


G. BUMACENDE 
Przewodniczący Prezydium 
Wielkiego Hurału Ludowego 

Mongolskiej Republiki Ludowej 


WARSZAWA (PAP). Prezes Rady Ministrów, Józef Cy- 
rankiewicz, otrzymał następującą depeszę: 


TOWARZYSZ JÓZEF CYRANKIEWICZ 
: PREZES RADY MINISTRÓW 
RZECZYPOSPOLITEJ POLSKIEJ 
WARSZAWA 


— W imieniu Mongolskiej Republiki Ludowej i swoim 

© „własnym wyrażam Wam i w Waszej osobie rządowi zaprzy- 
jażnionej Rzeczypospolitej Polskiej oraz narodowi polskie- 
mu szczerą wdzięczność za głębokie współczucie, okazane 
w związku ze zgonem ukochanego wodza narodu mongol- 
skiego, premiera rządu Mongolskiej Republiki Ludowej, 
marszałka Czojbałsana. 

Miłujący wolność naród mongolski, nieugięcie realizu- 
jący zalecenia swego wielkiego wodza i nauczyciela, to- 
warzysza Czojbałsana, przy wszechstronnej i bezinteresow- 
nej pómnocy naszego szczerego przyjaciela, Wielkiego Związ- 
ku Radzieckiego, osiągnie dalsze zwycięstwa w walce.o bu- 
dowę socjalizmu w nasżym kraju i dołoży wszystkich sił 
dla wzmocnienia przyjaźni między naszymi narodami i na- 
rodami Wielkiego Związku Radzieckiego. 

ć SURUNŻAB 
Wicepremier Rządu 
Mongolskiej Republiki Ludowej 


Cała uwaga = wyborom 


34 (s szeregu dni trwa kampania wybor- 
cza do władz partyjnych w podsta- 
wowych i oddziałowych organizacjach, Tak 
jak co roku członkowie PZPR w miastach 
i wsiach przystępują do oceny pracy swych 
organizacji, wybierają do władz tych towa- 
rzyszy, którzy w pełni na to zasłużyli. 

Z perspektywy ubiegłych miesięcy nie 
trudno jest ocenić poważny dorobek, z ja- 
kim organizacje partyjne przystępują do 
akcji wyborczej. W toku zaciętej walki o 
wykonanie planów produkcyjnych, o reali- 
zację zobowiązań wsi, nasze organizacje 
partyjne zahartowały się, wzmoeniły, stały 
się prawdziwymi kierownikami polityczny 
mi na swym terenie. Wiążąc ściśle zagad- 
nienia gospodarcze z zagadnieniami poli- 
tycznymi doprowadziły do zwycięskiego 
wykonania planu za rok 1951, do prawie 
całkowitej realizacji zobowiązań wsi na te- 
renie naszego województwa. R 

Tegoroczna kampania wyborcza trwać 
będzie w okresie walki o wykonanie no- 
wych, niełatwych zadań. Realizacja zało- 
żeń decydującego, trzeciego roku Sześcio- 
latki, wprowadzenie w życie uchwały KC o 
wzroście i 'regulowaniu składu socjalnego 
Partii, walka o umacnianie i rozwój spół- 
dzielń produkcyjnych, o obowiązkowe do- 
„stawy żywca, ogólnonarodowa_ dyskusja 
nad. projektem Konstytucji — oto zadania, 
które powinny konsekwentnie realizować 
organizacje partyjne w mieście i na wsi. 
Rzecz jasna, że właśnie zebrania wyborcze 
winny stworzyć warunki do całkowitego 
wypełnienia zadań gospodarczych i poli- 
tycznych przez wszystkie ogniwa partyjne. 

W chwili obecnej odbywają się wybory 
w grupach partyjnych. Trzeba, aby stano- 
wily pne przedmiot głębokiej troski wszyst- 
kich zakładowych organizacji, bowiem ulep- 
szenie pracy najniższych ogniw, usprawni 
działalność całej organizacji partyjnej. 


Na zebraniu wyborczym każda grupa po- 
winna dokładnie omówić zadania określone 
w uchwale Biura Organizacyjnego KC o 
pracy grup. uchwałę KC o wzroście i regu- 
lowaniu składu socjalnego Partii, oraz pod- 
jąć w tej sprawie konkretne postanowienia. 


Doświadczenia dotychczasowego przebie- 
gu akcji wyborczej wskazują, że w wielu 
zakładach wybory w grupach przebiegają” 
prawidłowo. W Zakładach im. Staling, w 
ŁZPO członkowie grup podjęli konkretne 

nowienia w sprawie pracy z bezpartyj- 
nyi. Grupy tow. tow. Kasprzaka i Forta- 
ka w ŁZPO dokładnie omówiły uchwałę KO 
i postanowily rozpocząć pracę z bezpartyj- 
nymi robotnicami, które swą postawą, 
swymi osiągnięciami w produkcji zasługnją 
w pełni na wstąpienie w szeregi Partii. Gru- 
py tow. Czesnego z Zakładów im. Stalina, 
tow. Wojciechowskiego z Fabryki Mebli 
ocenily krytycznie pracę organizatorów i 
egzekutyw podstawowych organizacji. Tam 
gdzie kierownictwo podstawowej organiza- 
cji odpowiednio przygotowało akcję wybor- 
czą, wybory przebiegają pod znakiem czuj- 
ności rewolucyjnej. troski o wykonanie pla- 
nów, o wzrost Partii, o właściwą pracę grup 
partyjnych. Natomiast wiele innych organi- 
zacji zakładowych przystąpiło do kampanii 
wyborczej bez należytego przygotowania, 


Kunickiego 1 


lym roku, aby 


dzialnością za 


w dziedzinie 


ską, W trosce 


wysuwać 
Partii, 


Tow. Bierut 


tię zadanie", 


przydzieleniem 


lityczny, pi 


Trzeba, aby 


akcji 
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, przygotowanie 
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pamiętają — mówi tow. Bie- 
niarz — kiedy to przed bra- 
mami pana Johna wystawało 
się, czekając na pracę. Godzi- 
nami wystawało się po talerz 
„cienkiej“ zupy z kotła magi- 
strackiego. A gdy człowiek 
dostał się już do fabryki, to 
sen z oczu spędzała obawa: 
a nuż na kopercie przy naj- 
bliższej wypłacie ujrzy częt- 
wony stempel — „wymówie- 
nie". Czasy te mocno wryłv 
się w naszą pamięć. Dziś w 
ludowej ojczyźnie, gdy każdy 
człowiek posiada prawo do 
pracy, jakże inne stało się ży- 
cie robotnika". ` 

Jakby potwierdzeniem tych 
słów była wypowiedź młodej 
robotnicy, Władysławy Lud- 
wisiak, 

— Zastanawiam się, co by 
się stało ze mną, gdyby nie 
państwo ludowe, które dało 
nam. młodym  dziewczętom. 
pełne możliwości nauki i a- 
wansu w zawodzie. To, co 
dawniej dla kobiet mogło być 
tylko marzeniem — zostać to- 
karzem, majstrem czy inży- 
nierem, stało się dziś rzeczy- 
wistością. Wdzięczna jestem 
naszej Partii i Rządowi, że po- 
zwolił mi zdobyć zawód me- 
talowca W projekcie nowej 
Konstytucji widzę zagwaran- 
towanie zdobytych przeze 
mnie praw i możliwości dal- 
| szego awansu. 


Miejskie ` 
Przedsiębiorstwo Sprzętu 
Transportowego 

Przedmiotem niezwykle ły- 
wej dyskusji na zebraniu, po- 


święconym omówieniu `pro= 
jektu Konstytucji Polskiej 


WARSZAWA (PAP). — Ra- 
da Naukowa Instytutu Kształ- 


pracy całej grupy, o 
prawdziwym kierownikiem politycznym na 
swojej sali produkcyjnej — powinni towa- 
rzysze ze szczególną uwagą | zastanowie- 
niem wybierać organizatora grupy. Trzeba 
ludzi ofiarnie pracujących dla 
cieszących się zaufaniem i szacun- 
kiem wśród załogi. 


niając poważne ń 
czych w grupach partyjnych pomogły wy- 
datnie w przygotowaniu i przeprowadzeniu 
wyborczej w zakładach pracy, 
struktorzy KD śledząc przebieg wyborów 
powinni wykrywać błędy, usuwać je, spie- 
szyć z pomocą sekretarzom podstawowych 
organizacji Należy także lepiej poinstruo- 

o sposobie przeprowadzenia 
grup partyjnych pełnomocników KD, gdyż 


cenia Kadr Naukowych. przy 
KC PZPR organizuje w dniach 


w grupach 


dopuszczając do żywiołowego przebiegu wy- 
borów oraz do różnych wypaczeń, jak np. 
jawnego głosowania, wyborów prezydium 
itp. Na zebraniach wyborczych wielu grup 
nie omawia się uchwały KC 
Partii. Takie wypadki 
Zakładach im. 1. Maja, 


o wzroście 
miały miejsce w 
w Zakładach im. 
innych. Egzekutywy organi- 


zacji partyjnych tych zakładów nie opraco- 
wały dokładnego kalendarzyka zebrań, nie 
postawiły konkretnych zadań przed akty- 
wem partyjnym, przed organizatorami: grup 
partyjnych odpowiedzialnymi za przepro- 
wadzenie zebrań. Niektóre egzekutywy pod- 
stawowych i oddziałowych organizacji nie 
omówiły doświadczeń z wyborów w ubieg- 


uniknąć popełniania błędów. 


Te braki i zaniedbania, jakie ujawniły się 
w toku akcji wyborczej, muszą zostać jak 
najszybciej usunięte. Odpowiednie przygo- 
towanie aktywu, sporządzenie 
kalendarzyków zebrań, obarczenie odpowie- 


dokładnych 
przygotowanie į przebieg ze- 


brań wyborczych najlepszych aktywistów 
organizacji partyjnej — 
myślne wyniki zebrań w grupach. W ogniu 
krytyk; i samokrytyki członkowie grupy 
powinni ustalić nowe, lepsze metody pracy 
"walki o wykonanie planów 
produkcyjnych, o wykonywanie baz przez 
każdego członka Partii, o podniesienie dy- 
scypliny partyjnej, o kierownictwo politycz- 
ne grupą związkową i młodzieżą ZMP-ow- 


arantują po- 


o nadanie lepszego kierunku 
aby stała się ona 


uczy, że podstawowym wa- 


runkiem rozwoju organizacji partyjnej jest 
„taka przebudowa metod pracy organiza- 
cyjnej, aby każdy członek Partii mógł wy- 
pełnić określone, powierzone mu przez Par- 


Zebranie grupy winno więc zakpńczyć się 
| zadań takich jak: udzielenie 
pomocy sąsiądowi nie wykonującemu bazy 
produkcyjnej itp., 
siadającemu odpowiedni poziom ideowo-po- 


a członkowi Partii, po- 


yé opiekę nad dobrze pra- 


oującym robotnikiem bezpartyjnym, w celu 
przybliżenia go do Partii, 


komitety dzielnicowe, doce- 
znaczenie zebrań wybor- 


In- 


zebrań 


wielu zebrań pozostawia 


jeszcze dużo do życzenia, 

` Od przebiegu pierwszego etapu kampanii 
wyborczej będą zależały jej dalsze wyniki, 
Trzeba więc całą uwagę skupić na trwają- 
cej obecnie kampanii wyborczej w grupach 
partyjnych į uzbroić je do 
jących przed nimi zadań, 


wykonania sto- 


Manifestacje uczuć wdzięczności 
„dla władzy ludowej 


Zebrania dyskusyjne w zakładach pracy 


Rzeczypospolitej Ludowej, od- 
bytym w Miejskim Przedsię- 
biorstwie Sprzętu Transpor- 
towego, było prawo do nauki 
i podnoszenia kwalifikacji za- 
wodowych zagwarantowane w 
projekcie Konstytucji. Ob. 
Daniel Straszaj w gorących 
słowach podkreślił troskę, ja- 
ką państwo ludowe otacza 
kształcenie kadr młodych fa- 
chowców, „Konstytucja 
stwierdza, że każdy człowiek 
w naszym kraju ma prawo 
do nauki. Nakłada to na nas. 
wykwaliikownych monterów 
samochodowych, poważne 0- 
bowiązki. Ci młodzi. którym 
przekażemy nasze doświad- 
czenie i umiejętność, jutro 
staną sie samodzielnymi pra- 
cownikami, dlatego sumiennie 
musimy wdrażać ich do samo- 
dzielnej pracy." 

— Przypomnijmy sobie jak 
to, była dawniej — zabrał głos 
ob, Antoni Morzyszek. — Kto 
chciał się nauczyć szoferki. 
musiał „słono“ płacić za 3- 
miegięczny kurs. A dziś nie 
tylko nauka jest bezpłatna. 
ale za okres praktyki ucznio- 
wie otrzymują wynagrodze- 
nie, | 


ZPW im. Waryńskiego 


O prawie do wypoczynku. 
jakie dało ludziom pracy pań- 
stwo ludowe, mówili szeroko 
na zebraniu dyskusyjnym pra- 
cownicy vtransportu w ZPW 
im. Waryńskiego. Brygadzista 
Wincenty Stasiak na przykła- 
dzie swojego życia przypom- 
niał zebranym brak troski o 
ludzi pracy w Polsce przed- 
wrześniowej. 

— „Przez 30 lat nie miałem 
urlopu — mówił — bo nig- 


_ Sesja naukowa IKKN ` 


22 i 23 bm. sesję naukową, 
poświęconą projektowi Kon- 
stytucji Polskiej Rzeczypospo- 
litej Ludowej, 
Porządek obrad przewiduje: 
> referaty — dr, Stefana Jędry- 
chowskiego pt. „Podstawowe 
cechy charakterystyczne Kon- 
stytucji Polskiej Rzeczypospo- 
litej Ludowej”, prof. dr Hen- 
ryka Jabłońskiego pt. „Kon- 
stytucje polskie (do konstytu- 
cji z roku 1935)", prof. dr. Ste- 
fana Rozmaryna pt. „O współ- 
czesnych konstytucjach impe- 
rialistycznych" oraz dyskusję. 


BOTNICZY 


ORGAN KW I KŁ POLSKIEJ ZJEDNOCZONEJ PARTII ROBOTNICZEJ 


CENA 10 GR 


dy nie pozwolono mi przepra- 
cować pełnych 12 miesięcy w 
roku.  Fabrykanci potrafili 
sprytnie korzystać z przepi- 
sów prawa, w czym pomagał 
im rząd burżuazyjny. Dziś co 
rok wyjeżdżan na urlop. Syn 
mój chodzi do gimnazjum i 
nigdy już nie zazna głodu, 
nędzy i upodlenia, w jakim 
ż iec w czasach ka- 


dyskusji zebrani 
wypowiadali się 
o prawie zgłaszania do wszyst- 
kich organów ludowej władzy. 
skarg i zażaleń. 


Dziec 


Pod władzą, robotników 


CE 


Plenum 
Zarządu Głównego 
Ligi Kobiet 


WARSZAWA (PAP), — O- 
statnio odbyło się w Warsza- 
wie plenum Zarządu Główne- 
go Ligi Kobiet, poświęcone 
głównie omówieniu planu pra- 
cy na r.-1952. 

Do najważniejszych zadań 
LK w rb. należy rozszerzenie 
pracy uświadamiającej i pra- 
cy politycznej wśród mas ko- 
biet miast i wsi, aby jak naj- 
lepiej znały one prawa, jakie 
im daje państwo ludowe. 

w lętych uchwałach 
plenum Ligi Kobiet stawia so- 
bie także za zadanie zmobili- 
zowanie całego aktywu wiej 
skiego do pomocy w realizacji 
ustawy o obowiązkowych do- 
stawach zwierząt rzeźnych. 


SŁ 


t chłopów 


Prawa Polskiej Rzeczypospolitej Ludowej są wyrazem 
interesów i woli ludu pracującego. 
Ścisłe przestrzeganie praw Polskiej Rzeczypospolitej Lu- 
dowej jest podstawowym obowiązkiem każdego organu pań: 
stwa i każdego obywatela. 


(Z art. 4 projektu Konstytucji 
Polskiej Rzeczypospolitej Ludowej) 


ji 
H 


Cenne zobowiązania 
na cześć Święta Kobiet 


Coraz więcej zakładów pro- 
dukcyjnych podejmuje liczne 
zobowiązania produkcyjne w 
celu uczczenia Święta Kobiet i 
projektu Konstytucji Polskiej 
Rzeczypospolitej Ludowej. M. 
in, cenne zobowiązania podję- 
ła załoga ZPB IM. REWOLU- 
CJI 1905 R, Pracownicy tkal- 
ni zobowiązali się, zmniejszyć 
odpadki o 0,5 proc. w stosun- 
ku do stycznia oraz wypro - 
dukować ponad plan 825 mtr, 
tkanin, a załoga przędzalni 
zwiększy wydajność o 1 proc. 
Cenne zobowiązania podjęła 
grupa związkowa tow. Zie- 
lińskiego w oddziale przygo - 
towawczym, postanawiając 
zraniejszyć odpadki taśmy i 
końce zwoj o 0.5 proc. Po- 
dobne zobowiązania podjęły 
grupy związkowe ob: ob. Za- 
ki i Płoszajowej. 

W celu uczczenia Świętą Ko- 


iństwo 


kj Chłopi deklarują przekroczenie 
-norm dostaw trzody chlewnej 


Napływają dalsze sprawozdania z zebrań gromadz- z ogromnym zadowoleniem. 


kich, poświęconych omó 


jwieniu ustawy o nowym sy- 


stemie kontraktacji i obowiązkowej dostawie ` żywca. 
Ustawa ta znalazła pełne poparcie u pracujących chło- 
pów, którzy widzą w niej jeszcze jeden dowód troski 


państwa o interesy mas 
łu chłopów samorzutnie 


pracujących miast i wsi. Wie- 
deklaruje przekroczenie norm 


obowiązkowej dostawy żywca. 


Rośnie produkcja 


dzięki realizacji zobowiązań na cześć PPR 


Załoga ODDZIAŁU NOWEJ 
TKALNI ZPB, im, J. STALINA, 
która zobowiązała się wypro- 
dukować a 


ponad plan 62,009 
metrów tkanin, zobowiązanie 
swoje wykonała w 143 proc. 


Wartość jego stanowi 288.755 
złotych W wykonaniu zobo- 
wiązań wyróżniły się tkaczk 
Anna Adamczyk, która zwią 
szyła swe wykonanie z 
roc, do 


Irena Szcześniak, Janina Sob- 
czak i Władysław Balcerzak, 
która także znacznie zwiększy” 
ła swą produkcję, 

Sprawnie przebiega realiza 
cja zobowiązań — na cześć 
10-lecia powstania PPR, po- 
djętych przez załogę Z 
KLADÓW  USZCZELNIEŃ I 
WYROBÓW ÀZBESTOWYCH. 
Załoga oddziału uszczelnień 
zobowiązała się podnieść sto- 
pień wykonania planu mie- 

« sięcznego ze 102 do 105 
proc. Zobowiązanie zostało 


ħa 


Uroczystość otwarcia VI Zimowych Igrzysk 
Olimpijskich w Oslo 


NA ZDJĘCIU: wnuk wielkiego badacza polarnego Frid- 
Eigil Nensen — zapala znicz olimpij- 
Ski na stadionie» Bislet w Oslo. 


jófa Nansena 


znacznie © przekroczone, za- 
loga bowiem uzyskała 1214 
proc, planu miesięcznego. Pra- 
cownicy oddziału | przędzalni 
dali w ciągu stycznia dodatko- 
wą produkcję wartości 3.980 zł, 
W realizacji zobowiązań w od- 
dziale tkalni wyróżniają się 
tkaczki: Gadzinowska, Biernat; 
Łaska, Bielska i wiele innych. 

W ZPB im, KOCZASKIEGO 
dzięki zobowiązaniom  podję- 
tym przez załogę w celu ucz- 
czenia 10 rocznicy powstania 
PPR, plan ' zakładowy wykona- 
ny został w 103 proc, Wyróż- 
nily się prządki: Marta Nagiel- 
ska, Genowefa Jaskra i Janina 

asiak, 

W realizacji podjętych zobo» 
wiązań przez załogę ZPW im, 
ŁUKASIŃSKIEGO wyróżniają 


się tkacze, którzy wydatnie 
zwiększyli wykonanie swoich 
baz. Są to: Henryka Rudniak 


(ze 110 do 118 proc), Zofia 
Cieślak (ze 110 do 118 proc.) i 
Otylia Cendrowicz (ze 110 do 
117 proc.). 


CAF 


200 KG ŻYWCA PONAD 
NORMĘ 


Na zebraniach gromadzkich 
w GMINIE DŁUGIE W POW. 
BRZEZIŃSKIM chłopi z rado- 
ścią powitali ustawę o obo- 
wiązkowej dostawie żywca i 
nowym systemie kontraktacji, 
stwierdzając, że dzięki niej 
rozwinie się hodowla, a tym 
samym - wzrośnie dobrobyt 
pracującego chłopstwa oraz 
poprawi się zaopatrzenie miast 
w mięso. Mieczysław Olczyk, 
posiadający 3,9 ha — gospo- 
darstwo w gromadzie Kata- 
rzynów, oświadczył: — „No- 
wa ustawa jest korzystna dla 
chłopów, dlatego też zobowią- 
zuję się jeszcze w marcu br. 
odstawić tucznika oraz zakon- 
traktować dalsze 2 sztuki na 
następne miesiące", 

Aleksander Bielas z tejże 
gromady, postanowił w lutym 
b. r. sprzedać 1 tucznika oraz 
zobowiązał się dostarczyć 200 
kg żywca ponad normę. Na- 
tomiast Korwackj z gromady 
Długie wyraził zadowolenie, 
że ustawa zmusj kułaków do 
hodowania trzody i sprzeda= 
wania jej państwu. 


BĘDZIE POD 
DOSTATKIEM MIĘSA 


Ustawa jest jeszcze jednym 
dowodem troski państwa lut 
dowego o interesy pracują- 
cych chłopów, stwarzając im 
dogodne warunki hodowli — 
stwierdził Stanisław  Prusisz 
na zebraniu gromadzkim w 
DOBRONIU STARYM W 
POW. ŁASKIM. 

Józef Łubisz, gospodarz na 
4 ha, oświadczył: — „Trzeba 
hodować trzodę chlewną i by- 
dło, ażeby dla nas į dla ro- 
botników było pod dostatkiem 
mięsa, W ten sposób wzmoc= 
nimy sojusz robotniczo-chłop- 
ski. Ustawa pobudza mnie do 
rozwinięcia hodowli, bo z niej 
osiągam największe korzyści”. 

Po zebraniu około 20 chło- 
pów sarnorzutnie zgłosiło ter- 
miny odstawy żywca w I pół- 
roczu b, r, 


„WYKONAM 
PLAN W 200 PROC.“ 


Mieszkańcy. gromady SU- 
CHOCZASY W POW. SIE- 
RADZKIM przyjęli. uchwałę 


Ustawa ta — stwierdzali oni 
— przynosi korzyści dobrym 
obywatelom, a bije jedynie 
tych, którzy do tej pory sprze- 
dawali świnie spekulantom. 

Franciszek Urbaniak, posia- 
dający 5-hektarowe gospodar- 
stwo oświadczył, że hodowla 
trzody stanowi najpoważniej- 
sze żródło jego dochodów, O- 
becnie_ postanowił rozwinąć 
hodowle jeszcze bardziej, po- 
nieważ nowa. ustawa stwarza 
dogodniejsze warunki dla 
hodowców. Franciszek Urba- 
niak zobowiązał sie wykonać 
plan dostawy tuczników w 200 
proc., a niezależnie od tego 
postanowił nadal kontrakto- 
wać ponad plan. 


Depesza 


królowej brytyjskiej 
do Prezydenta RP 


WARSZAWA (PAP). — W 
odpowiedzi na telegram kon- 
dolencyjny z powodu zgonu 
króla Jerzego VI Prezydent 
RP, Bolesław Bierut, otrzymał 
od królowej brytyjskiej, Elż- 
biety, telegram treści nastę- 
pującej: 

„Jestem Panu wielce 
wdzięczna, Panie Prezydencie 
za uprzejme wyrazy współ- 
czucia w mojej żałobie. 

Elżbieta". 


biet z cenną inicjatywą wystą- 
piła Helena Szuster z PÓŁ- 
NOCNO-ŁÓDZKICH ZAKŁA. 
DÓW PRZEMYSŁU JEDWAB- 
NICZEGO, która zorganizowa- 
ła tu pierwszą trójkę tkacką 
i rzuciła hasło zorganizowania 
dalszych. Hasło to zostało pod- 
chwycone przez Danielę Bał- 
gan, Zygmunta Muchę, Leoka- 
dię Szymczak, którzy zorgani- 
zowali trzy dalsze trójki tkac- 
kie. Cenne zobowiązania pod- 
jęli również: Irena Perugia, 
Ewa Brzezińska, Bronisława 
Trzcińska, które zobowiązały 
się podnieść jakość od 1 proc. 
do 2. Pracownicy przewijalni: 

Maria Sobieraj, Feliks Ada- 
mowski, Stanisława Kępa pod- 
niosą swą wydajność pracy o 
1 proc. 

W ZPW IM. ŁUKASIŃSKIE- 
GO oddział przędzalni zmniej- 
szy odpadki o 0,5 proc. w sto- 
sunku do stycznia. Natomiast 
załoga przędzalni II zobowią- 
zała się podnieść produkcję o 
2 proc. Cerowaczki oddziału I 
zobowiązały się wycerować do- 
datkowo po 10 mtr, towaru. 
Robotnicy szarpalni zobowią= 
zali się zwiększyć wydajność 
swej pracy o 5 proc. 


Przedstawiciele aktywu 
naukowego i gospodarczego 
u Prezydenta RP 


WARSZAWA (PAP). — Dnia 
18 bm. Prezydent R. P. przy- 
jął w Belwederze członków 
prezydium narady  aktywu 
naukowego i gospodarczego 
w sprawie bazy paszowej. 


Ogólnopolska narada 
aktywu “gospodarczego 
przemysłu wełnianego 


Wczoraj odbyła się ogólno” 
polska narada aktywu gospo- 
darczego przemysłu wełnianee 
go. W obradach udział wzię 
minister przemysłu lekkiego, 
tow. Stawiński, przedstawiciel 
KC PZPR, tow.  Grudzińsk:, 
przedstawiciele KŁ1KW PZPR 
oraz przedstawiciele zw. za- 
wodowych, 

Na wstępie narady dyrektor 
naczelny Centralnego Zarządu 
Przemysłu Wełnianege, tow. 
Antczak, dokonał analizy wy- 
konania przez poszczegó!ne zas 
kłady pracy planu w okresie 


od 1d. do 151l. Wyniki te 
nie są zadowalające — stwier- 
dził tow. Antczak — bowiem 


przemysł wełniany w styczniu, 
a obecnie i w lutym nie wyko- 
nuje swych planów, 

ożywionej dyskusji głos 
zabierało wielu  uczestnikó: 
narady, przedstawicieli posz- 
czególnych zakładów pracy, 
którzy wskazywali na przyczy” 
ny, hamujące wykonanie pla- 
nów produkcyjnych, W dals 
szym ciągu podkreślali oni kos 
nieczność wzmożenia wysiłków 
we wszystkich oddziałach pro- 
dukcyjnych, a przede wszysta 
kim konieczność pełnego zmo- 
bilizowania wszystkich załóg 
do aktywnej walki o wykona- 
nie planów na każdym stano- 
wisku roboczym, 

Zabierając głos w dyskusji 
minister Stawiński podkreślił, 
że zadania roku 1952 — trze- 
ciego roku Planu 6-letniego — 
są znacznie większe niż roku 
ubiegłego. W związku z tym— 
powiedział między innymi mis 
nister tow, Stawiński — każdy 
zakład pracy musi nie tyiko 
wzmóc walkę o zwycięskie 
wykonanie planów, ale jednoe 
cześnie dbać o stałą obniżkę 
kosztów własnych, a przede 


| wszystkim o oszczędną i racio- 


nalną gospodarkę surowcem, 


Szósty: dzień Igrzysk 


OSLO (PAP). — 19 bm. w 
szóstym dniu Ojjmpiady Zi- 
mowej rozegrano w miejsco- 
wości Rodkleiva slalom spe- 
cjalny mężczyzn. 

Z walki o ułamki sekund 
wyszedł zwycięsko O. Schnei- 
der, który uzyskał w II prze- 
ii najlepszy czas 605 
. (Eriksen — 62 sek.), za- 
pewniając sobie pierwsze 
miejsce i złoty medal olimpij- 
ski. 

Wyniki slalomu: 1) Schnei- 
der (Austria) łączny czas 
dwóch przejazdów — 2 min., 
2) Eriksen (Norwegia) 2:01,2, 
3) Berge (Norwegia) 2:01,7. 

W slalomie startowało 4 Po- 
laków. W pierwszym przejeź- 
dzie najlepszy czas uzyskał 
Ciaptak-Gąsienica 1:05,2, Gą- 
sienica-Roj miał 1:06,1, 


Gąsienica-Rpj uzyskał w 
drugim przejeździe słaby czas 
1:23,5, plasując się z łącznym 
czasem 2,29,6 na 29 miejscu. 
Ciaptak-Gąsienica miał wy- 
padek i wycofał się z konku= 
rencji, 

Spotkanie Kanada — CSR, 
po wyrównanej grze zakoń 
czyło się zwycięstwem Kana- 
dy 4:1 (1:1, 1:0, 2:0). 

Na stadionie Bislet 30 tys. 
widzów oglądało zakończenie 
konkurencji łyżwiarskich w 
jeździe szybkiej. 4 

Ostatni bieg mistrzostw — 
na dystansie 10 tys. m wygrał 
Norweg Andersen. 

Na lodowisku Jordal Amfi 
rozpoczęto jazdę figurową w, 
konkurencji mężczyzn. Pi 
pięciu figurach obowiązko- 
wych prowadzi Button (USA). 


i 
i 
| 


STR. 2 


GŁOS ROBOTNICZY 


Wspaniałe osiągnięcia |Rozszerzenie stosunków handlowych 
spółdzielni produkcyjnych| między Wschodem i Zachodem 


zachęcają chłopów 
do tworzenia nowych 
gospodarstw z pała chi 


W całym kraju powstają 


komitety założycielskie 
WARSZAWA (PAP) — Dotychczasowy” 


szybki rozwój gospodarczy i organizacyjny 
większości naszych młodych spółdzielni pro- 
dukcyjnych oraz wysokie dochody, 
dzielą się członkowie spółdzielni, znalazły du- 
że uznanie u chłopów, gospodarujących 
dywidualnie i przekonały wielu z nich, że 
tylko w spółdzielni produkcyjnej chłopi mogą 
szybko i stale podnosić swój dobrobyt i kul- 
turę, Toteż w licznych wsiach chłopi rozwa- 
żają możliwość założenia nowych spółdziel- 
ni. W tym celu powołują oni komitety zało- 
życielskie, w skład których wchodzą najbar- 
dziej aktywni i uświadomieni chłopi mało i 
średniorolni, stawiający sobie za zadanie u- 
tworzenie we, wsiach gospodarstw zespoło- 


wych. 


Np. w woj. olsztyńskim, 
chłopi zorganizowali w stycz- 
niu 16, a w woj. krakowskim 
— 30 komitetów. W jednym 
tylko pow. Kętrzyń, w woj. 
olsztyńskim istnieje 6 komite- 
tów założycielskich. 

W woj, gdańskim obok 9 
gromad, gdzie grupy chłopów 
przygotowują się do założenia 
spółdzielni, w 3 gromadach 
zorganizowano już nowe gos- 
podarstwa zespołowe. 

W woj. koszalińskim pow- 
stały ostatnio trzy howe spół- 
dzielnie. Jedna z nich, spół- 
dzielnia w gromadzie Dom- 
browice, w pów. Szczecinek 
powstała dzięki pracy śkty- 
wistek koła gospodyń ZSCh. 
Do spółdzielni przystąpiło 13 
osób, w tym 7 kobiet. Na prze- 
wodniczącą zarządu członko ~ 
wie wybrali ob. Jabłońską, 
sołtysa gromady, która wżoro- 
wym prowadzeniem gospodar- 
stwa oraz pracą społeczną, 
zdobyła sobie powszechny sza- 
cunek i zaufanie wśród miesz- 
kańców gromady. 

Niedawno powstała również 
spółdzielnia produxcyjna we 
wsi Godów, w pow. rybnic- 
kim, w woj. katowiekim. Zor- 
ganizowało ją 14 mało i śred- 
niorolnych gospodarzy. 


Na marginesie 


Odczyt ` 
z przeszkodami 


Pani Anderson, sprawu- 
jąca "funkcje ambasadora 
USA w Danii, jest osóbką 
przedsiębiorczą i nie chce 
jeść swego dyplomatyczne- 
go chleba za darmo. Zgode 
nie z programem swych ża- 
biegów propagandowych, 
pani Anderson postanowiła 
uraczyć publiczność kopen- 
haską odczytem „o kwestii 
murzyńskiej w Stanach 
Zjednoczonych* — wyna - 
jeta więc jedną z najwięk- 
szych sal Kopenhagi, zaan- 
gażowała _ prelegentkę 
„specjalistkę" w osobie A- 
merykamki, niejakiej pani 
Sampson i rozesłała pięknie 
wydrukowane. karty wstę- 
Bu do wybranych przedsta- 
wicieli stolicy. 

Szanowna prelegentka — 
w myśl otrzymanych in- 
strukcji, zobrazowała sytu- 
ację 15 milionów Murzy = 
nów amerykańskich w bar- 
wach niezwykle różowych 
1 idyllicznych, usiłując 
przekonać audytorium, że 
USA — to prawdziwy „raj 
murzyński“, gdzie nieznane 
są takie pojęcia, jak dy- 
skryminacja rasowa, Ku- 
Klur-Klan, prawo  linczu 
itp. 

Publiczność dość długo 
słuchała cierpliwie, w koń- 
cu jednak gdy krasomów- 
czy zapał pani Sampson do- 


sięgnął szczytu, zaczęły się 


odzywać spośród audytó- 
rium coraz głośniejsze 
i gwałtowniejsze okrzy- 
ki oburzenia i prote- 
stu przeciw  bezczelmym 
tgarstwom prelegentki, Od- 
czyt zamienił się w burzli» 
wą dyskusję, a gdy pani 
Sampson doszła do wnios- 
ku, że nie potrafi już o- 
panować sytuacji, dostała... 
spazmów i trzeba ją było 
wynieść z salis. 

Pani Anderson i opłaca= 
na przez nią „specjalistka“ 
w sprawach murzyńskich 
przerachowały się wyraźnie 
w swej akcji  odczytowej, 
traktując publiczność duń* 
ską jak półdziki szczep ko- 
lonialny, który pózwoli so- 
bie wmówić najbardziej 
fantastyczne bajeczki. Wy= 
szło jednak inaczej. Wpra- 
wdżie zaprzedany USA 
rząd Danii wplątał ten 
*kraj w kabalę „atlantycką!, 
lócz naród duński nie stra- 
cit przez to adrowego Toz- 
sądku; umie rozróżniać ziare 
no od plewy i nie pozwala 
nabijać się w butelkę wy- 
słannikom waszyngtońskich 
ludobójców. 


B. D. 
Tae omanaci 


jakimi 


in= 


Uroczysła akademia 
zainaugurowała 
Miesiąc Pogłębienia 
Przyjaźni Węgiersko- 
Radzieckiej 


BUDAPESZT (PAD). — W 4 
rocznicę podpisania układu 0 
przyjaźni, współpracy i pomo- 
cy wzajemnej między Związ- 
kiem Radzieckim a Węgierską 
Republiką Ludową — 18 bm., 
odbyła się na Węgrzech uro- 


czysta inauguracja Miesiąca 
Pogłębienia Przyjaźni Węgier- 
sko = Radzieckiej. 

W związku z tym odbyła się 
w Budapeszcie w sali Teatru 
Narodowego uroczysta akade- 
mia. W prezydium akademií 
zasiedli m. in.: sekretarz gene- 
ralny Węgierskiej Partii Pra- 
cujących, M, Rakosi, przewo- 
dniczący Prezydium Węgier- 
skiej Republiki Ludowej, $. 
Ronai i premier rządu — I 
Dobi. 

Referat poświęcony trady- 


| żentować w komisji 


cjom” przyjaźni jersk 
dzieckiej oraz współpracy mię- 
dzy obu krajami wygłosił min. 
oświaty — Darvas. 

Uczestnicy akademii przyję- 
li tekst depeszy z pozdrowie- 
niami do najlepszego przyja- 
ciela narodu węgierskiego, 
wodza obozu pokoju į socjali- 
zmu — Stalina, 


leży w interesie wszystkich narodów 


LONDYN (PAP) — Jak po- 
daje Agencja Reutera, b. kie- 
rownik Departamentu Han- 
dlu Zagranicznego w rządzie 
labourzystowskim, Arthur Bo- 


ttomley, przemawiając na ze- 
braniu członków partii labou- 
rzystowskiej, oświadczył, że 
naturalne rynki zbytu dla An-' 
glii i Brytyjskiej Wspólnoty 


Pod. pozorem utworzenia „Dowództwa Srodkowego Wscho-| 


du“ la „obrony” 


Bliskiego 1 
amerykańska - angielski dąży do okupacji 
strefy 1 do zagarnięcia jej bogactw naturalnych. 


Środkowego Wschodu blok 
wojskowej tej 


(Z prasy) 


pieczeństwa... 
(Rys. Bor. Jeflmowa) 


Rokowania o rozejm w Korei 


PEKIN (PAP). — Agencja 
Nowych Chin donosi z Pan- 
mundżon: ` 


W dniu 18 lutego przedsta- 
wiciel delegacji koreańsko- 
chińskiej złożył oświadczenie, 
w czytamy m. in.; 

Strona koreańsko - chińską 
wysunęła kandydatury przed- 
stawicieli trzech państw ne- 
utralnych, mających ją repre- 


czej. Poprzednio już osiągniq- 
to porozumienie, że za neu- 
tralne będą uważane te kraje, 
Których wojska nie biorą u- 
działu w działaniach wojen- 
nych w Korei. Wszystkie ne- 
utralne państwa, zapropono- 
wane przez delegację koreań- 
sko-chińską, odpowiadają cał- 
kowicie temu określeniu. 
Strona amerykańska nie u- 
zasadniła niczym i nie może 
niczym uzasadnić swych za- 
strzeżeń wobec kandydatury 
Związku Radzieckiego. 


Artyler® armii ludowej 
zmusza czołgi USA 
do ucieczki 
PEKIN (PAP):— Dowództwo 


nadzor- © 


Jeżeli — zdaniem delegacji 
amerykańskiej — Związek Ra- 
dziecki nie może być uznany 
za kraj neutralny, to w ta- 
kim razie na całym świecie 
nie ma w ogóle neutralnych 
krajów. 

Strona amerykańska zga- 
dza się na kandydaturę Polski 
i Czechosłowacji, lecz oponu- 
je przeciwko kandydaturze 
Związku Radzieckiego. Takie 
stanowisko jest niedopuszczal- 
ne: i delegacja  koreańskó- 
chińska stanówczo przeciw 
niemu protestuje. 


Narodów znajdują się na 
Wschodzie. Bottomley podkre- 
élit, że nie wolno dopuścić do 
tego, aby względy polityczne 
szkodziły żywotnym interesom 
tych krajów. 

WIEDEŃ (PAP) — Prasa 
austriacka poświęca coraz 
więcej uwagi Międzynarodo- 
wej Konferencji Gospodarczej. 
Dziennik „Medlinger Nách- 
richten" podkreśla, że różne 
systemy gospodarcze nie po- 
winny w żadnym wypadku 
przeszkadzać w ustalaniu i z8- 
cieśnianiu stosunków gospo- 
darczych między Wschodem a 
Zachodem. 

LONDYN (PAP) — Prasa 
donosi z Australii o rosnącym 
tam zainteresowaniu . Między- 
narodową Konferencją 

Dziennik australijski „Guar- 
dian" podkreśla, że przy- 


| szłość Australii zależy w du- 


żej mierze od tego, czy będzie 
ona utrzymywać stosunki 
handlowe z Chinami, ZSRR i 
krajami demokracji ludowej, 

NOWY JORK (PAP) — A- 
gencja „United Press" podała 
dnia 10 bm., że wielu przemy- 
słowców i ekonomistów zwró- 
ciło się do Departamentu Sta- 
nu prosząc o informacje i wy- 
jaśnienia w sprawie zwoływa- 
nej w Moskwie Międzynaro- 
dowej Konferencji 

PRAGA (PAP), — Ukazują- 
cy się w Pradze. tygodnik 
„Svet Sovetu“, pisze m. in.: 
„Coraz szersze koła w krajach 
zachodnich zaczynają sobie 


dynie rozszerzenie i umocnie- 
nie stosunków handlowych z 
krajami obozu pokoju, na za- 
sadzie równości i wzajem- 
nych korzyści, może %pomóc 
„narodom krajów kapitalistycz- 
nych w ich obecnej ciężkiej 


sytuacji". 


Proces paryski ujawnia 


PARYŻ (PAP). — Podczas 
poniedziałkowej rozprawy w 
procesie, wytoczonym przez 
grupę zdrajców z krajów de- 
mokracji ludowej, adwokat o- 
brony, Fourrier, występujący 
w imieniu „oskarżonych* po- 


naczelne koreańskiej armu; lu- | 
dowej, W inikacie. ogło- 
szonym 19 lutego stwierdza: 

W dniu 18 bm. na wszyst- 
kich odcinkach frontu wscho- 
dniego trwała wymiana strza- 
łów. Artyleria armii ludowej 
skoncentrowanym ogniem roz- 
proszyła i zmusiła do uciecz- 
ki czołgi nieprzyjacielskie, a- 
takujące przednie pozycje o- 
bronne, 


Załoga WZPO 
zwycięża 
we współzawodnictwie 
międzyzakładowym 


WROCŁAW (PAP), — Zało- 
ga Wrocławskich Zakładów 
Preemysłu Odzieżowego zdo- 
była sztandar przechodni Zarz. 


Więcej energii lektrycznej dla przemysłu 
Jeszcze w roku bieżącym 


oddane zostaną 


do eksploatacji 


elektrownie Jaworzno | i Miechowice 


"WARSZAWA (PAP). — W 
trzecim roku Planu 6-letnie- 
go nastąpi dalszy, bardzo po- 
ważny rozwój przemysłu e- 
nergetycznego. Przewiduje się, 
że moe czynnych elektrowni w. 
końcu br. wzrośnie w poró- 
wnaniu z rokiem ub. o 25 
proc. Wzrost mocy naszych 
elektrowni przyczyni się do 
zwiększenia produkcji energii 
elektrycznej, która w 1952 r. 
przewyższy © 12,5 proc, pro- 
dukcje zeszłoroczną. 

Do wykonania tak poważ- 
nych zadań dopomoże ener- 
getyce uruchomienie szeregu 
nowych elektrowni oraz roz- 
budowa istniejących. W roku 
bież. przekazana zostanie do 
eksploatacji elektrownia Ja- 
worzno I t Miechowice. 

Planowo przebiegać bedzie 
również dalsza rozbudowa e=- 
lektrowni wodnej w Dycho- 
wie. 

Dla dalszego ułatwienia i 


Nadanie imienia 
Eweliny Sawickiej 
Szkole Pielęgniarstwa 
w Biatymstoku 


BIAŁYSTOK (PAP) — W 
Bialymstoku odbyła się uro- 
czystość nadania Państwowej 
Szkole Pielęgniarstwa imienia 
zasłużonej bojowniczki o so- 
cjalizm, byłego członka KPP, 
członka Komitetu Wojewódz- 
kiego PPR/i PZPR oraz kie- 
rownika Wojewódzkiego ©- 
środka Szkolenia „Partyjnego 
Eweliny Szczęsnej-Sawickiej. 


Zwycięstwo 
komunistów 


francuskich 


PARYŻ (PAP). — W wybo- 
rach samorządowych w St. 
Etienne (Seine 
Inferieure) zwyciężyli komuni- 
ści, zdobywając 41.6 proc, gło- 
sów i 12 mandatów. SFIO uzy- 
skało 20.2 proc. głosów i 6 
mandatów, MRP — 19.3 proc. 
głosów ; 5 mandatów, inne li- 
sty — 15,9 proc. głosów i 4 
mandaty, 


usprawnienia dostawy ener- 
gii elektrycznej różnym okrę- 
gom, energetyka wybuduje w 
roku bież, ponad 500 km. li- 
nii wysokiego napięcia. 


Gł Zw. Zaw. Pracowników 
Przemysłu Odzieżowego i Skó- 
rzanego za zwycięstwo w 0- 
gólnopolskim  współzawodnic- 
twie międzyzakładowym odzie- 
żowców w IV kwartale ub. r. 

Odzieżowcy tych zakładów 
wykonali ilościowy plan TV 
kwartału roku ub, w 110,9 
proc, zaś plan wartościowy w 
123,5 proc. Wydajność pracy w 
porównaniu z III kwartałem 
podniosła się o 8 proc, przy 
czym jakość produkcji wzro- 
sła o dalsze 4 proc. 


bagno zdrady narodowej 
„oskarżycieli" 


Dianu napiętnowany jako faszysta 


stepowych pisarzy francuskich 
Jouvenela i Wurmsera, zada- 
wał pytania „oskarżycielowi“ 
Dianu. 


Odpowiadając sdwokatowi | 


i Wbrew w narodu francus! 
Reakcyjna większość Zgromadzenia 
przyjęła wniosek rządowy 
w sprawie utworzenia „armii europejskiej" 


Fourrier, Dianu musiał przy- 
znać, że od 1938 r. był w swo- 
im kraju aktywnym członkiem 
orgdńiżacji fdsżystowskiej, po- 
pierającej dyktaturę: królew- 
ską. 

Dianu uchylił się od odpo- 
wiedzi na pytanie adwokata, 
czy protestował wtedy, kiedy 
Antonescu stanął po stronie 
Hitlera i wypowiedział wojnę 
Związkowi Radzieckiemu. Z 
dalszych jego słów okazało się 
jednak, że nie tylko nie pro- 
testował, lecz po napaści Hit- 
lera na ZSRR zgłosił się ocho- 
tniczo do wojska, aby wal- 
czyć przy boku armij hitle- 
rowskiej, 


Następne pytania adwokata į 


Fourrier dotyczą brudnych, 
źródeł, z których Dianu czer- 
pie fundusze na swoją sdra- 
dziecką robotę na emigracji. 
Wyjaśnia się między innymi, 
że rumuńska gadzinówka emi- 
gracyjna, œ którą 
jest „oskarżyciel“, otrzymuje 
pieniądze ze Stanów Zjedno- 
czonych. 


zdawać sprawę z tego, że je- 


związany | 


20 lutego 1952 r. (Nr 44) 


Nowa organizacja władz. 
przemysłu ciężkiego 


W dniu 15 lutego Sejm 
uchwalił ustawę o zmianie 
organizacji naczelnych władz 
przemysłu ciężkiego. Z po- 
działu Ministerstwa Przemy- 
słu Ciężkiego powstały trzy 
nowe ministerstwa: Hutni- 
owa, Energetyk. i Przemy- 
słu Maszynowego. 

Ministerstwo Hutnictwa 
obejmuje swą kompetencją 
hutnictwo metali żelaznych i 
nieżelaznych, kopalnietwo rud 
oraz przemysł materiałów 
ogniotrwałych, Ministerstwu 
Enefgetyki podlega przemysł 
energetyczny, Ministerstwu 
Przemysłu Maszynowego — 
wszystkie pozostałe dziedzi- 
ny przemysłu ciężkiego, a 
więc przemysł maszynowy, 
precyzyjny, motoryzacyjny, 
elektrotechniczny, środków 
transportu itp, 

Konieczność nowej organi- 
zacji władz przemysłu cięż- 
kiego wywołał wielki rozwój 
tego przemysłu, który jako 
producent środków wytwór- 
czości jest podstawą rozwo- 
ju naszej gospodarki narodo- 
wej. Plan 6-letni zakłada po- 
tężny wzrost produkcji środ 
ków wytwórczości, których 
udział w ogólnej produkcji 
wielkiego i średniego prze- 
mysłu miał wzrosnąć z 59,1 
proc. w r. 1949 do 63,5 proc. 
w roku 1955. Jednakże w to- 
ku wykonywania Planu 
6-letniego, w miarę coraz 
sprawniejszego wykorzysty- 
wania rezerw, zadania planu 
podwyższają się. W trzecim 
roku Planu 6-letniego np. 
produkcja przedsiębiorstw, 
podległych dotychczasowemu 
Ministerstwu Przemysłu 
Ciężkiego, ma osiągnąć po- 
ziom 0 _23 proc. wyższy od 
przewidzianego Planem 6-let- 
nim, a więc musi wzrosnąć 
o jedną trzecią w porówna- 
niu z rokiem ubiegłym. 

Jednym z podstawowych 
zadań przemysłu ciężkiego 
jest dostarczenie gospodarce 
narodowej odpowiedniej ilo- 
ści surówki, stali i wyrobów 
walcowanych. Plan 6-ietni 
przewiduje podwojenie pto- 
dukcji stali surowej. Na tym 
odcinku walczymy ` jeszcze 
wciąż z dużymi trudnościa- 
mi. Mimo to w roku 1952 
mamy osiągnąć produkcję 
stali surowej o 44 proc. wyż- 
szą niż w roku 1949. W roku 


1955 osiągniemy: wydobycie 
j 


PARYŻ (PAP), — We wto- 
rek przed południem większo- 
ścią 40 głosów Zgromadzenie 
Narodowe przyjęło wniosek 
rządowy w sprawie utworze- 


nia „armij europejskiej", re- 
militaryzacji Niemiec Zachod- 
nich i likwidacji francuskiej 


armii narodowej. Za wnios- 
kiem głosowało 327 deputowa- 
nych, a przeciwko — 287. 
Odpowiedzialność za przyję* 
cie wniosku spada przede 
wszystkim na prawicowe kie- 
rownictwo Francuskiej Partii 


j Socjalistycznej, które we wto- - 


irek rano zwróciło się z wez- 
waniem do deputowanych so- 
cjalistycznych, by poparli rząd 
Faure'a. Potężny sprzeciw 0- 
pinii publicznej wobec projek- 


Tysiace od 27 października ub.r. 
pierwsze w historii Indii wybo- 
ry do prowincjonalnych zgromadzeń 
ustawodawczych i parlamentu cen- 
tralnego, dobiegają końca. Ostatecz- 
ne ich wyniki nie są jeszcze znane. 
Niemniej dotychczasowy 
wyborów świadczy o dużym wzroście 
wpływów partii komunistycznej i or- 
ganizacji lewicowych. Występują one 
w wyborach w Zjednoczonym Fron- 
cie Ludowo-Demokratycznym, ha cze. 
le którego stoją komuniści. 

„Sukcesy komunistów były niespo * 
dzianką dla rządu — pisała na mar- 
ginesie wyborów w Indiach brytyj- 
ska agencja prasowa Reutera. — O- 
czekiwano wprawdzie, że partie le- 
wicowe uzyskają dużą ilość głosów 
w Hajderabadzie, Travancore-Cochin 
i Madrasie, nie spodziewano się jed- 
nak tak znacznego powiększenia ich 
stanu posiadania w tych prowincjach 
i to głównie kosztem partii kongre- 
sowej". 

W prowincji Hajderabad, gdzie 
przy pomocy machinacji politycznych 
pozbawiono głosu przeszło 5 milio- 
nów wyborców, Front Ludowo-De- 
mokratyczny uzyskał większość man- 
datów. W okręgu Tranvancore-Co- 
chin, gdzie partia komunistyczna 
i inne partie demokratyczne działa- 
ją nielegalnie, Partia Kongresowa 
zdobyła 44 mandaty, a Zjednoczony 
Front Lewicy — 37 mandatów. W 
prowincji Madras partie opozycyjne 
uzyskały łącznie więcej mandatów 
niź Partia Kongresowa. Kandydują- 
cy w tym okręgu członek partii ko- 
munistycznej, Rama Rao, odniósł 
zwycięstwo nad swym przeciwnikiem 
wiceministrem rolnictwa i aprowi- 
zacji, Tirumalem Rao, przedstawicie- 
lem partii rządzącej. 

Przyczyn tego stanu należy szukać 
w historii ostatnich pięciu lat wła- 
dzy parti rządzącej — partii Hindus- 
kiego Kongresu Narodowego, zwanej 
Partią Kongresową. Rząd Nehru zy- 
skał wśród narodu indyjskiego pr: 
domek „rządu zdrady narodowej". 
Wbrew obietnicom nie obalił on wła- 
dzy indyjskiej burżuazji i obszarni- 
ków, ale popierał i utrwalał system 
feudalnego wyzysku w interesie in- 


przebieg ` 


dyjskich nababów. Zastąpienie w 
1947 r. brytyjskiego wicekróla í je- 
go doradców hinduskim premierem i 
jego ministrami mie dało narodowi 
obiecywanej „wolności“ Wszechwła- 
dza, kapitału zagranicznego została 
nieraruszona. Indie są nadal częścią 
Brytyjskiej Wspólnoty Narodów. ©- 
statnio zawarte umowy między 'rzą- 
dem Nehru, a imperialistami amery- 
kańskimi umożliwiają wzmożoną pe- 
netrację kapitału amerykańskiego w 
Indiach. N'e zrealizowano am jedne- 
go punktu programu reform zarów= 
no w dziedzinie politycznej, jak i go- 
spodarczej. 

Pięcioletnie rządy burżuazji i ob- 
szarników doprowadziły naród in- 
dyjski na skraj przepaści. 

Polityka reakcji indyjskiej nie zro- 
biła niczego, by zlikwidować zacofa- 
nie, spowodowane 200-letnią niewolą 
kolonialną. Indie, ogromny kraj, li- 
czący ponad 360 milionów mieszkań- 
ców, o powierzchni 3.200.000 kilome- 
trów kwadratowych, posiadający bo- 
gate zasoby naturalne, jest w dal- 
szym ciągu jednym z najbiedniej- 
szych krajów świata, a milionowe 
indyjskie masy pracujące znajdują 
się w niesłychanej nędzy. Państwo 
to jest nadal  rolniczo-surowcową 
półkolonią Anglii i USA. Istotnymi 
gospodarzami kraju są, jak dawniej, 
zagraniczne monopole. 

Sytuacja mas pracujących pogar- 
sza się z roku na rok. W kraju sze- 
rzy się głód. Ludność licznych rejo- 
nów porzuciła swe osiedla í błąka 
się w poszukiwaniu pracy i chleba. 
żywiąc się trawą, liśćmi i korzenia- 
mi. O straszliwej nędzy robotników 
świadczą następujące dane: W okre- 
sie od 1939 do 1950 roku, a więc w 
ciągu 10 lat, średni roczny zarobek 
robotnika, będący i przedtem głodo- 
wy, wzrósł o 7 procent, gdy w tym 
samym czasie ceny wzrosły o 500 
procent. Ciężkiej sytuacji chłopów 
indyjskich nie są w stanie ukryć na- 
wet oficjalne sprawozdania rzeczni- 
ków interesów imperialistów. Pr:e- 
gląd komisji gospodarczej ONZ dla 
spraw Azji i Dalekiego Wschodu za 
rok 1950 stwierdza: „W'ększość dzia- 
łek gruntu, obrabianych przez jedna 


WYBORY W INDIACH 


rodzinę jest tak nikła, że dochód ze 
zbiorów nie zapewnia nawet mini- 
malnego poziomu życiowego. Byt 
tych rodzin w znacznej mierze zale- 
ży od możliwości zdobycia dodatko- 
wych zarobków prawie zupełnie nie 
rolniczych". A możliwości dodatko- 
wych zarobków prawie zupółnie nie 
ma. 


Nawet reakcyjna 
notuje niezliczone e 
głodowej. Mnożą się fakty samo- 
bójstw z głodu, sprzedaży | zabi 
stwa dzieci przez głodujących rodzi- 
ców, Szerzą się choroby epidemiczne 
spowodowane niedożywieniem. Z dnia 
na dzień powiększa się armia bezrol- 
nych chłopów, zmuszonych groźba 
śmierci. głodowej do sprzedaży zie- 
mi, zbiorów i osobistego dobytku. 


W obecnych wyborach toczy się 
walka o taki rząd, który „byłby 
zdolny zagwarantować prawa ludu, 
bezpłatnie obdzielić chłopów ziemią,. 
chronić przemysł narodowy przed 
konkurencją towarów zagranicznych, 
'zapewnić industrialfzację kraju, pod- 
niość stopę życiową klasy pracującej, 
zlikwidować bezrobocie, wprowadza- 
jae w ten sposób naród na szeroką 
drogą postęnu, niepodległości i osiag- 
nięć kulturalnych", o rząd, który 
prowadziłby politykę pokoju a nie 
wojny. ? 

Ponarcie, jakiego udziela naród in- 
dyjski w wyborach Zjednoczonemu 
Frontowi Ludowo-Demokratycznemu, 
zjednoczonemu frontowi sił demo- 
kratycznych z komunistami na cze- 
le, jest dowodem wzrastającego opo- 
ru mas nracujących przeciwko poli- 
tyce zdrady narodowej partii rządzą- 
cej, Przykład Chin Ludowych, gdzie 
rządy sprawuje naród, odgrywa du- 
żą role we wzroście świadomości 
mas pracujących Indii. 


Zdobycie wiekszości mandatów 
przez Partię Kongresową , wskutek 
terroru policyjnego. wskutek fałezo- 
wania wyborów, przekupstw, oszustw 
i grobów nie jest w stanie zaciemnić 
prawdziwej wymowy indyjskich wy- 
borów. 

ED. 


prasa indyjska 
wypadki Śmierci 


3 miln, ton rudy żelaznej, co 
pozwoli, mimo potężnego 
wzrostu wytopu surówki, 
podnieść udział krajowych 
rud w produkcji surówki z 
15 proc. w roku 1949 do oko- 
ło 30 proe. w roku 1955. To- 
też w roku 1952 inwestycje 
w kopalnictwie rud  żelaz- 
nych wzrosną dwukrotnie. a 
w przemyśle metali nieżelaz- 
nych o dwie trzecie, Powsta- 
ną nowe kopalnie rud i no- 
we zakłady hutnicze, 

Decydujące znaczenie dla 
rozwoju gospodarki narodo- 
wej 1 całkowitej likwidacji 
naszego ‘zacofania gospodar- 
czego i technicznego ma 
przemysł maszynowy. „JĄ- 
drem każdego uprzemysło= 
wienia jest szybki wzrost 
produkcji maszyn“ — mówił 
tow. Minc na Kongresie 
Zjednoczeniowym. Dlatego 
też Plan 6-letni zakłada 
przeszło 3,5-krotne zwiększe- 
nie produkcji przemysłu ma- 
szynowego. Już w roku bie- 
żącym  wytwórczość obra- 
biarek bedzie o przeszło 160 
proc. większa, niż w- roku 
1949. Produkujemy maszyny, 
jakich nigdy w Polsce nie 
wytwarzano: kombajny wę- 
glowe, szereg nowych typów 
obrabiarek, maszyn włókien- 
niczych, maszyn rolniczych, 
traktory, samochody oso! 
we i ciężarowe, maszyny 
okrętowe i papiernicze, Ma- 
szyny naszej produkcji pr: 
cują w Gorzowie i Wizowie 
dzięki urządzeniom r 
produkcji uruchomiliśmy 
piec „B“ w hucie „Kościisz- 
ko" i marteny w Częstocho- 
wie. 

Plan na rok 1952 zakłada 
w szeregu gałęzi przemysłu 
maszynowego poważne prze- 
kroczenie poziomu produkcji 
przewidzianego na ten rok w 
Planie 6-letnim. Rozwój tego 
przemysłu będzie polegał nie 
tylko na wzroście ilościo= 
wym, ale na stosowaniu no- 
wych konstrukcji oraz no- 
wych procesów technologicz- 
nych. 

Dla zwiększenia produkcji 
1 unowocześnienia procesów 
produkcyjnych w wielu ga- 
łęziach przemysłu potrzeba 
coraz więcej energii elektry- 
cznej. Mamy w Planie 6-let- 
nim zelektryfikować 50 ko< 
palń oraz szereg procesów 
produkcyjnych w hutnictwie. 


tu rządowego spowodował je- 
dnak, iż około 20 deputowa- 
nych socjalistycznych nie pode 
porządkowało się uchwale kie- 
rowniotwa į głosowało prze- 


ciwko rządowi. 
Tak więc udało się rządowi 
francuskiemu przeforsować 


swój wniosek dzięki cynicznej 
i zdradzieckiej postawie człon- 
ków kierownictwa partii so- 
cjalistycznej, którzy w dema- 
gogicznych wystąpieniach kry- 
tykowali wniosek rządowy, 
lecz w głosowaniu poparli go. 

Podczas wtorkowego posie- 
dzenia premier Faure nie do- 
puścił do głosowania jawnego. 
Zdawał on sobie bowiem spra- 
wę z tego, że wielu deputowa- 
nych prawicowych nie ośmieli 
się jawnie . poprzeć wniosku, 
noszącego wszelkie znamiona 
zdrady narodowej. Mimo prze- 
różnych machinacji i oszu- 
kańczych manewrów, wniosek 
rządowy uzyskał większość, 
wynoszącą zaledwie 40 głosów. 

Zwraca uwagę fakt, że ilość 
deputowanych, popierających 
rząd, skurczyła się w czasie 
od soboty do dnia wczorajsze- 
go. Podczas, gdy w sobotę 
przeciwko rządowi głosowało 
276 deputowanych, to we wto- 
rek liczba ich podniosła się do 
287, 

Deputowany komunistyczny, 
generał  Joinville,, wygłosił 
przemówienie, w którym 
przestrzegł parlament przed 
skutkami zgubnej dla narodu 
francuskiego polityki rządu. 
Głosowanie za rządem Faure'ą 
— powiedział Joinville- — oz- 
nacza zgodę na utworzenie 
neohitlerowskiego Wehrmach- 
tu, który ma być narzędziem 
agresji. Oznacza to również u- 
łatwienie Amerykanom konty- 
nuowania zbrodniczej polityki, 
zmierzającej do  rozpętania 
wojny światowej. Każdy 
dziś widzi, że naród francus- 
ki odrzuca zdecydowanie te- 
go rodzaju politykę. I dlatego 
naród francuski nie będzie się 
czuł związany uchwałą parla- 


Narada aktywu 
, gospodarczego 
przemysłu terenowego 
i materialów 
budowłanych 
WROCŁAW (PAP). — We 


$ Wrocławiu odbyła się 2-dnio- 


wa narada aktywu gospodar- 
czego przemysłu terenowego i 
materiałów budowlanych, po- 
święcona analizie pracy w 
1051 r. oraz omawianiu zadań 
w 1952 r. W naradzie, na' któ- 
rą przybył minister przemy- 
słu drobnego i rzemiosła, A. 
Żebrowski, wzięło udział blis- 
ko 600 delegatów z całego kra- 
iu 


4 dA 4 


wieś. Plan '6-letni przewidu- 
je w roku 1955 produkcję 


ciepłownię 
rozbudowujemy linie prze- 


wych procesów technologicz- 


nie wszelkich rezerw gospo- 


Na energię elektryczną czeka 


19,3 mld. kWh, tzn, wzrost 
2,5-krotny w stosunku do rö- 
ku 1949. W trzecim roku pla= 
nu Wytwórczość energii bę- 
dzie ʻo przeszło 50 proc. 
większa niż w roku 1949. 
Wzrost produkcji energii 
elektrycznej osiągniemy prze= 
de wszystkim przez budowę 
nowych elektrowni cieplnych 
i wodnych. Największe z 
nich to Jaworzno. II, Mie- 
chowice, Dychów. Budujemy 
pierwszą w Polsce elektro= 
w Warszawie, 


syłowe, 

Tak wiec we wszystkich 
dziedzinach produkcji i prze- 
mysłu ciężkiego obserwuje- 
my burzliwy rozwój nie tyl- 
ko nie spotykany w żadnym 
państwie — kapitalistycznym 
nawet w okresie ich rozkwi- 
tu, ale również szybszy niż 
przewidywał śmiały i ambit- 


ny Plan 6-letni, 
Wprowadzenie nowoczesnej 
techniki, opanowanie no- 


nych, mechanizacja i auto- ` 
matyzacja produkcji, stoso- 
wanie materiałów  zastęp- 
czych i walka o wykorzysta- 


darczych — oto ważne pro- 
blemy przemysłu ciężkiego, 
których rozwiązanie 


jest zatem bar- 
dziej sprężysty aparat admi- 
nistracyjny. Nie mógł nim 
być aparat dotychczasowego 
Ministerstwa Przemysłu Cięż- 
kiego, któremu podlegało kil- 
kadziesiąt jednostek i kilka- 
set, przeważnie wielkich, za- 
kładów pracy różnych galę- ` 
zi przemysłu o zupełnie róż- 
nej technologii, Nowa struk- 
tura władz przemysłu cięż- 
kiego zapewni bardziej sprę- 
żyste kierownictwo i kontro- 
lę, a tym samym pozwoli na 
skuteczniejszą walkę z błę- 
dami i trudnościami, na 
szybsze wykonywanie napię- 
tych planów produkcvjnych. 
K.N 


mentu, aprobującą politykę 
Faure'a i Schumana. 

PARYŻ (PAP). — W związ- 
ku z debatą w Zgromadzeniu 
Narodowym nad sprawą „ar- 
mii europejskiej", remilitary- 
zacji Niemiec Zac! i li 
kwidacji francuskiej armii na- 
rodowej — w całym kraju 
wemaga się fala protestów. 


Z całego świata 


MI PRAGA. — Postępowa 
Partia Pracujących Cypru wy- 
stosowała do Lloyda memo- 
riał w którym domaga się 
przyznania narodowi Cypru 
prawa do samookreślenia. 

Bl BRUKSELA, — Specjal - 
na Komisja Międzynarodowe- 
go Zrzeszenia Prawników De- 
mokratów zbadała pismo rzą- 
du- borinskiego, domagającego 
się zakazu KPD i stwierdziła, 
że zawarte w nim zarzuty są 
pozbawione wszelkich podstaw. 
prawnych. 

HM LONDYN. — W Londy- 
nie zakończyła się konferencja 
Achesona, Edena, Schumana 1 
Adenauera, Konferencja po- 
święcona była sprawie przy- 
spieszenia remilitaryzacji Nies ~ 
miec Zachodnich. 

M BEJRUT, — Ratyfikacja 
przez parlament irackj poro- 
zumienia między Irakiem : an- 
gielskimi koncernami nafto- 
wymi wywołała wielkie obu- 
rzenie w całym kraju. 

KM BERLIN, — Adenauer 
polecił odbudowę lotnictwa 
wojskowego byłym generałom 
RY Do wykonania tego 
zadania zostali maczeni 
Eschenhauer, Rem 
Meister, 

M NOWY JORK, — Na 
Florydzie odbył się proces 
Murzyna Waltera Irvinga, któ- 
rego oskarżono o rzekome 
„zgwałcenie" białej kobiety, 
Irving został skazany na ka- 
rę śmierci, 

Bi ATENY, — W tutejsz; 
sądzie wojskowym rt ry. 
wana jest „sprawa“ 2gbpatrio- 
stów greckich, którym podob- 
no na żądanie ambasady ame- 
rykańskiej usiłuje się udowo- 
dnić szpiegostwo i zdradę oj- 
czyzny. |. 

KI RANGUN: — Odbył si 
tutaj wiec protestacyjny Paa 
ciwko przyjęciu przez rząd 
Burmy „pomocy“ amerykań- 
skiej na podstawie tzw, „usta- . 
wy o wzajemnym zapewnieniu 
bezpieczeństwa“. 

[MM PRAGA, — w mieście 
Sobeslav odbył się proces prze- 
ciwko grupie terrorystów i 
dywersantów, na czele której 
stał b, agent Gestapo, Jan Ba- 
jer, 


Seidemann i i, 


20 lutego 1952 r. (Nr 44) 


z 
i 


Projekt Konstytucji Pol- 
skiej Rzeczypospolitej Lu- 
dowej jest całkowicie róż- 
ny od  deklaratywnych, 
eologicznych í oszu- 
kańczych konstytucji bur- 
żuazyjnych. =W zwięzłych 
91 artykułach projektu za- 
warto bowiem nie tylko 
wielki ładunek treści re- 
wolucyjnej i społecznej, o 
jakiej marzyły całe poko- 
lenia bojowników o wol- 
ność i sprawiedliwość spo- 
leczną, ale co najważniej- 
sze — słowa projektu Kon- 
stytucji znajdują pełne po- 
krycie w naszym życiu co- 
dziennym. 

W projekcie Konstytucji 
jest jeden artykuł, na któ- 
ry chciałbym zwróci 
szczególną uwagę, miano- 
wicie art. 73. Postanawia 
on, że obywatele mają pra- 
wo zwracania się do 
wszystkich organów pań- 
stwowych ze skargami i 
zażaleniami, 1 podkreśla 
odpowiedz*alność osób win- 
nych niewłaściwego załat- 
wiania tych skarg i zaża- 
leń. Daremnie byłoby szu- 
kać podobnego przepisu w 
konstytucjach _ burżuazyj- 
nych. Jest on bez prece- 
densu I nic w tym dziw- 
nego, bowiem w żadnym 
innym ustroju obywatel 
nie ma możności zwróce- 
nia się ze swymi bolącz- 
kami do władz. skoro u 
fundamentów tego ustroju 
leży zasada wyzysku czło- 
wieka przez człowieka, 
krzywda sankcionowana 
przez burżuazyjne usta- 
wodawstwo. 


Jako kierownik jednej z 
gałezi naszego socjalistycz= 
negó przemysłu. od chwili 
uchwały Komitetu Cen- 
tralnepo PZPR, Rady Pań- 
stwa i Rady Ministrów z 
grudnia 1950 roku w sora- 
wie rozpatrwwania i załat- 
wiania odwołań. listów i 
zażaleń ludności oraz krv- 
tyki prasowej. poświęcam 
specialną uwage temu za- 
gadnieniu zarówno na te- 
renie zakładów podporzad- 
kowanych naszemu cen- 
tralmemu zarządowi, fak i 
w samvm centralnym za- 
rządzie. Stwierdzić musze 
z całym przekonaniem. że 
stanowia one skuteczne 
środek realizowania pra- 
worządności liidowej. na" 
prawiania potknięć adrfi- 
nistracji. Stanowią formę 
specjalną kontroli  oddol- 
nej. Jednocześnie skargi i 
zażalenia przynoszą duże 
korzyści osobom i instytu- 
cjom obowiazanym do ich 
rozpatrywania 1 załatwia- 


nak | 


nia. Pomagają one pozna- . 


'4 wać własne błędy i wady. 
dla nas. administracji prze- 
mysłu. są skutecznym orę- 
żem walki z pokutującymi 
jeszcze naleciałościami sta- 


z : 


rego, _ niesocjalistycznego 
stylu pracy, 

Krytyczne głosy obywa- 
teli spełniają swą rolę na- 
wet wtedy, gdy nie są cał- 
kowicie słuszne. Należy 
tylko do nich właściwie 
podejść, zbadać į zanalizo- 
wać tło, środowisko i wa- 
runki ich powstania, a na 
pewno zdołamy wyłuskać 
ziarno słuszności z pozor- 
nie  niesłusznej sprawy, 
albo obok sprawy małej 
znaleźć sprawę ważną i 
słuszną, a dotąd niedo- 
strzeżoną. Centralny Za- 
rząd Przemysłu Włókien 
Sztucznych, na przykład, 
dzięki listowi pewnej ro- 
botnicy w sprawie byto- 
wej, w której „obięktyw- 
nie" nie można było pr: 
znać racji, dostrzegł bar- 

"ważne zagadnienie z 
zakresu normówania pra- 
cy. Kiedy indziej znów no- 
tatka prasowa dotycząca 
fragmentów kępa 
magazynowej jednej z fa- 


Gwarancja praworządności ludowej 


bryk otworzyła nam oczy 
na zasadnicze zagadnienie 
kontroli planu zużycia w 
całym przemyśle włókien 
sztucząych. 

Nie ma więc skarg i za- 
żaleń nieważnych, Wszystz 
kie są ważne, bo wszyst- 
kie przynoszą i przyno- 
sié powinny naprawienie 
krzywdy indywidualnej, 
wzmocnienie ludowej pri- 
worządności i _ wreszcie 
stały rozwój i Ulepszenie 
form socjalistycznego ży-. 
cia gospodarczego i spo= 
łecznego. Dlatego jest rze- 
czą słuszną, że w naszym 
projekcie Konstytucji, w 
tej wielkiej karcie zwycię- 
skich osiągnięć i zdobyczy 
ludu pracującego, nalazł 
się art. 73, traktujący o 
prawie obywatela do skła- 
dania skarg i zażaleń i wy- 
konanie tego prawą nie- 
zbicie gwarantujący. | 
Mgr inż. L. KROTOWSKI ` 

m 


dyr. | Centr. Zarz. 
włókien Sztucznych 


Zyjemy dziś lepiej i dostatniej 


Przeżyłam już sporo latl 
Wychowałam trzech sy= 
nów, a każdy z nich odbył 
służbę w wojsku ludowym. 
Jestem wdową, Męża mo- 
jego w czasie okupacji hit- 
lerowcy zamordowali w 
obozie koncentracyjnym. 
Martwiłam się, co pocznę, 
biedna wdowa, w dalszym 
moim życiu. 

Przed wojną wraz z mę: 
żem pracowaliśmy na fol- 
warku, a dziecko, gdy nie- 
co podrosło, też musiało, 
jak potrafiło, pracować 
czy to przy paseniu gęsi 
lub krów, czy też przy o~ 
przątaniu inwentarza, Cho- 
ciaż wszyscy pracowaliś- 
my — nie zawsze starczy- 
ło na łyżkę lichej struwy, 
Głód często zaglądał do 
naszej chałupy. O kupnie 
własnego kawałka ziemi 
ani pomyśleć nie było 
można. Dzisiaj chociaż je- 
stem sama | już w star- 
szym wieku. łatwo sobie 
w życiu daję radę. Nie 
marzyłam nawet. że życie 
tak pięknie mi się ułoży. 

*=N asza-władzaedutoówa prze- 
pędziła precz tych. coznas _ 
wysysali krew. a majątki 
ich rozdzieliła miedzy tych. 
którzy krwią i potem swym 
od*wieków ziemię tę upra- 
wiali. Ja też dzięki refor- 
mie rolnej otrzymałam 4 
ha ziemi Robota przy ób- 
róbce .gruntu* idzie mi 
składnie W żniwa zboże 
zżął mi traktor z POM. a 
przy zwózcć zboża otrzy- 
małam pomoc sąsiedzką. 
Dobrze się też powodzi 


mym synom. Jeden jest 
sierżantem w Milicji Oby- 
watelskiej, drugi syn pra- 
cuje w Łodzi przy budo- 
wie nowych domów. Trze- 
ci ukończył niedawno 
służbę wojskową i poma- 
ga mi przy gospodarstwie. 

Już od kilkunastu mie- 
sięcy niektórzy chłopi z 
naszej gromady mówią o 
założeniu spółdzielni pro- 
dukcyjnej. W gromadzie 
naszej znalazło się już kil- 
kunastu chętnych do zor- 
fganizowania spółdzielni 
produkcyjnej, a wsród 
nich jestem i ja. Na pew- 
no w niedługim czasie bę- 
dziemy w gromadzie na- 
szej gospodarzyć zespoło- 
wo. 


W art. 10 projektu Kon- 
stytucji Polskiej Rzeczy- 
pospolitej Ludowej jest 
napisane, że państwo ola- 
cza opieką indywidualne 
gospodarstwa rolne praci- 
jacych chłopów i udziela 
im pomocy. Że szczegól- 
nym, poparciem |. wszech- 
stronną pomocą otacza 
powstające na zasadzie 
dobrowolności rolnicze 
spółdzielnie produkcyjne. 
Uważam. że gdy zacznie- 
my gospodarować zespoło- 
wo, to życie nasze stanie 
się jeszcze  dostatniejsze. 
Konstytucja daje nam to, 
na co my. chłopi, czekaliś- 
my od Wielu, wielu lat. 


MARIANNA MAJDA * 


gromada Dziewuliny 
W pow. piotrkowskim 


Przygotowania w ZSRR do obchodu 100 rocznicy śmierci Gogola 


Prasa radziecka niemal co^ 
dziennie donosi o przygotowa= 
niach do obchodów setnej ro- 
cznicy śmierci Gogola, wiel- 
kiego realisty rosyjskiego XIX 
wieku. „Rewizora" wystawią 
— oprócz znanego nam Teatru 
Leningradzkiego — teatry w 
Tyflisie, Kijowie, Centralny 
"Teatr Armii Radzieckiej oraz 
wiele zespołów amatorskich. 
„Ożenek“ przygotowywany 
jest przez teatry w Kłajpedzie 
i Kijowie. 

W stadium końcowym znaj- 
dują się juź prace, związane 
z nakręceniem barwnego til- 
mu  biograficzno - dokumen- 
tarnego „Mikołaj Gogol* Zdję- 
cia do tego filmu, kręconego 
przez reż. Lewczuka na pod- 
stawie scenariusza J. Janow- 
skiego, obejmować będą, obok 
przedmiotów mających war- 
tost dokumentów. również ple- 
nery Ukrainy i Leningradu. 
W ostatnich dniach ukonczo- 

zostały  przedterminowo 
prace realizatorskie nad til- 

mem  rysunkowym „Wigilia 

Bożego Narodzenia“, wg. 0po= 

wiadania Gogola pod tym sa- 

mym tytułem, 

Szczególnie troskliwie pro- 
wadzone są fkzygotowania do 
obchodu rocznicy w Central- 
nym Muzeum Teatralnym. im, 
Buchruszyna. Już obecnie wy= 
g'aszane są tam odczyty ílu- 
strowane przezroczami i filma= 
mi oświatowymi na temat 
twórczości dramatycznej Go- 
gola. W muzeum tym znajduje 
się również projekt pomnika 

4 twórcy „Rewizora”, dłuta zna- 
komitego aktora | retysera 

Teatru Małego, A. Leńskiego. 

Już w grudniu ub roku w 
Związku Pisarzy Radzieckich 
w Moskwie odbyło się posie- 
dzenie Wszechzwiązkowego 
Komitetu Obchodu setnej rocz- 
nicy śmierci Gogola. Na po- 
siedzeniu tym ustalona ogólny 
plan obchodów. przewidujący 
urządzenie dziesiątków tysięcy 
odczytów w Domach Kultury, 
w świetlicach robotniczych i 
kołchoźniczych, w oddziałach 
wojskowych, na statkach i pla- 
cówkach pogranicznych, Wy- 
sokość nowych wydań utwo- 
rów Gogola osiągnie cyfrę kil- 
ku milionów egzemplarzy we 
wszystkich językach narodów 
Związku Radzieckiego, 


ne 


Radzieckie wydawnictwa 
muzyczne przygotowały już 
partytury oper Czajkowskiego, 
Rimskij-Korsakowa oraz trag- 
menty oper Mnusorgskiego i 
Łysenki, opartych o motywy 
utworów Gogola. Wydany z0- 
stał również zbiór artykułów 
„Gogol i muzyka”, 

W styczniu br. radzieckie 
rozgłośnie radiowe rozpoczęły 
nadawanie specjalnych audy- 
cji, w których skład wchodzą 


Cały rok dynią kominy Andrespola j 


Andrespol to mała osada, 


i lasów, Idąc od przystanku kolejowego Bedoń. już 
zdala widać czerwone kominy Łódzkich; Zakładów 
j Kapitalista Krauze 


Ceramiki Budowlanej. 
bogaci} się kiedyś na ciężki 


i małorolnych chłopów z okolicznych wiosek. 
od 40 lat 


Władysław  Masztal 


Tuta, 


fragmenty „Martwych dusz”, 
sztuk teatralnych i opowiadań 
wielkiego pisarza, 
Przygotowania do obchodów 
setnej rocznicy śmierci wiel- 
kiego realisty w Związku Ra- 
dzieckim nie osiągnęły jeszcze 
swego punktu kulminacyjnego, 
lecz już obecnie Świadczą o 
tym jak bardzo naród radzie- 
cki ceni i kocha nieśmiertel- 
ną twórczość Mikołaja Gogo- 


E. M. 


położona wśród pòl 
ścią i 
pracy. robotników 


liczbą 1 
pracuje jako 


ustawiacz kafli w piecach. Wiele widział i prze- 


żył, Bądąc małym chlopcem 


obiad ojcu. zatrudnionemu u Krauzego. Któregoś 


dnia spotkał go właściciel fabryki. — Miałem 
wówczas 12 lat — opowiada Masztal. — Krauze 
zmierzył mnie od stóp do głów i zagadnął: — Co 


się tu kręcisz. lepiej byś się wziął do roboty. 
W domu była bieda. Każdy dodatkowy grosz wie- 
| le znaczył Na drugi dzień zacząłem nowy okres 


mego życia. Okres mozolnej, 


na dobę pracy Tak było latem. a gdy przys: 
zima. fabryka stawała. połowa ludzi szła na bruk. 
«Bywały lata, że na składzie nagromadziłó 
gotowego towaru.” Wtedy 
wstrzymywał produkcję na czas nieograniczony. 
W sercach robotników coraz mocniejszym pło- 
mieniem rozpalało się zarzewie buntu, Było wśród 
nich kilku KPP-owców oni też przewo: 
ku 1036 na terenie zakładów założony został zwią- 
zek zawodowy. Postawiono żądania podwyż: 
głodowych stawek, poprawy warunków 


zbyt dużo 


Cza, 


konała granatowa policja. 
* * 


Od tego czasu minęło wiele lat. Skończyło się- 
panowanie Krauzego i jemu podobnych. Klasa ro- / 
z wielowiekowego ucisku 
i wyzysku — stała się gospodarzem kraju, 

Ob. Masztal nadal pracuje w swotm zawodzie. 


botnicza, wyzwolona 


Jest instruktorem i jednym 
botników, został odznaczony 
Zasługi. 


Po 7 latach władzy ludowej wiele zmieniło 
w zakładach Bez przerwy. cały rok dymią komi- / 
Raźno uwijają się robotnicy. 
Spod ich rąk i maszyn wychodzą piękne kafle. 


ny  Andrespola. 


przy lampce wina, tak jak tego życzył sobie 
właściciel fabryki. Kfauze triumfował, Reszty do- 


codziennie przynosił 


trwającej 12 godzin 
zła 


się 
fabrykant 


Ii. W ro- 


pracy. 
Sprawa oparła się o inspektora pracy Ten jed- 
nak „załatwił* wszystko w gabinecie wyzyskiwa- 


* 


z przodujących ro- 
brązowym Krzyzem 


a 


został w 


Praca. Wczoraj to słowo bu- 
dziło gniew i nienawiść do wy- 


w swoim pamiętniku: „Praca—- 
Tak, praca, Czemuż ta praca 
nie otrzymuje zapłaty? Dla- 
czego mój dłużnik je obiad, a 
ja obgryzam na obiad paznok- 
cie? Dlaczego ja spędzam beze 
sennie noc.. a cały ten swiat 
przewala się z hukiem w błysz- 
czącei karecie, bawi się w sa- 
"lonie_ lub pije z omszonej bu- 
tli? Tak, bo już nie myśliciel- 
stwo gada przeze mnie, ale 
szary tłum głodnych, zmiaż- 
dżonych”, 

Ciężarem była praca w kapi- 
talistycznej Polsce, W warun- 
kach panowania burżuazji, w 
ustroju wyzysku robotni% 
sprzedawał swą siłę roboczą 
kapitalistom,  Zmuszał go do 
tego giód, Zmuszało położenie 
bez wyjścia człowieka, który 
niczego nie posiada prócz swo- 
ich rąk. 


Bezrobocie — przekleństwo 
ustroju kapitalistycznego 


Praca w państwie burżuazyj- 
nym straciła „wszelki powab 
dla robotnika" — pisali Marks 
i Engeis w „Manileście Komu- 
nistycznym”, Robotnicy są 
„niewolnikami nie tylko klasy 
burżuazyjnej, państwa burżua- 
zyjnego, są co dzień, co godzi- 
nę ujarzmiani przede wszyst- 
kim przez każdego bourgeois— 
fabrykanta", który jawnie pro- 
klamuje „zysk jako swój cel”, 

W przedwrześniowej Polsce 
— 04 proc, ludzi, którzy spra- 
wowali władzę — bogaciło się 
i prowadziło wspaniałe życie 
kosztem wyzysku i nędzy 94 
proc. społeczeństwa. Zagarniali 
oni ogromną część dochodu na- 
rodowego, Dziesiątki tysięcy 
robotników  zamieniało swoj 
ciężki trud w złoto dla Potos- 
kich i Scheiblerów, Lubomir- 
skich i Poznańskich, niemiec- 
kiego magnata Flicka i amery- 
kańskiego Harrimana, 19 tys, 
rodzin obszarniczych posiadało 
gospodarstwa obejmujące po- 
nad połowę całej ziemi użyte 
kowej w Polsce, a 3 miliony 
ludności chłopskiej w ogóle nie 
posiadało ziemi. 


W rozmowie z pisarzem an- 
gielskim  Wellsem, towarzysz 
Stalin powiedział: „..Ani jeden 
kapitalista nigdy i za nic nie 
zgodzi się na całkowitą likwi- 
dację bezrobocia, na likwida- 
cję rezerwowej armii bezrobot- 
nych, której rolą jest — w 


-w Polsce był bezrobo! 


tny, Set- 
ki tysięcy bezdomnych w mie- 


` ście. miliony „zbędnych“ rąk 
na wsi — oto rezerwa nędzy i 
glodu, którą stworzyła sobie 
burżuazja, aby ujarzmić masy. 

"Masy pracujące szukały wyj- 
ścia z ciężkiego położenia w 
emigracji, Tysiące Polaków w 
poszukiwaniu chleba opuściło 
ojczyznę, aby orać ziemię ob- 
cych  obszarników, poruszać 
maszyny obcych fabrykantów. 


Zaszczytne prawo 
i obowiązek 


Jak koszmarny sen zginęły 
bezpowrotnie te czasy, kiedy 
w Polsce owoce ludzkiej pracy. 
tuczyły kapitalistów i obszar- 
ników, Masy pracujące miast i 
wsi zdobyły władzę i są dziś 
jedynymi gospodarzami swego 
kraju, i 


W państwie rządzonym przez 
lud, gdzie pod przewodem he- 
gemona narodu, klasy robotni- 
czej i jej partii, rozwija się bu- 


dowa socjalizmu, praca zajęła | 


pierwsze miejsce, stała się pra- 


których tyle potrzeba dla nowo budujących się 
domów, szkół į szpitali Załoga z całą świadomo- 
zrozumieniem realizuje wielkie zadania 


Planu 6-letniego, -Plan za rok ubiegły wykonany 
27 proc. Bilans stycznia br. zamknięto 
,8 proc, łu 


1Y 


Jednym z czołowych przodowników pracy w 
Łódzkich Zakładach Ceramiki Budowlanej jest 
Zygmunt Jagusz, osiągający 208 proc. normy, 


Do uzyskania tak pięknych rezultatów przyczy- 

nit się przóde wszystkim szeroki. ruch współza- 

wodnictwa, 75 procert załogi codziennie walczy o 

palmę pierwszeństwa. 
* 


* P * 


GŁOS ROBOTNICZY ` 


zyskiwaczy. Żeromski notował 
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wem każdego obywatela, Kon- 
stytucja sankcjonuje wielką i 
przodującą rolę pracy w Pol- 
sce Ludowej. Z całą siłą uwy- 
pukla to art, 58 projektu Kon- 
stytucji „Obywatele Polskiej 
Rzeczypospolitej Ludowej 
czytamy w 1 punkcie — mają 
prawo do pracy, tj. prawo/ do 
zatrudnienia za nagrodze- 
niem według ilości i jakości 
pracy”, 

Nasza Konstytucja nie tylko 
głosi prawo do pracy, ale czyni 
to, czego żadna konstytucja 
burżuazyjna uczynić nie może 
— gwarantuje urzeczywistnie- 
nie tego podstawowego prawa 
człowieka, 


Co zabezpiecza prawo do 
pracy? Zabezpiecza łakt, że 
środki produkcji należą do na. 
rodu, że kieruje on planowo 
rozwojem gospodarki, która w 
warunkach socjalistycznego bu- 
downictwa nie zna kryzysów i 
bezrobocia, Naród ogranicza, 
wypiera i likwiduje elementy 
kapitalistyczne, Nieustannie ro- 
śnie stan zatrudnienia, W o- 
kresie ostatnich trzech lat licz- 
ba osób zatrudnionych w z4- 
wodach nierolniczych wzrosła 
o 1.200.000, a więc o około 50 
proc, U nas nie tylko nie ma 
bezrobocia, ale w wielu gałę- 
ziach przemysłu odczuwamy 
brak rąk do pracy, Praca ma 
u nas najwyższą wartość, jest 
bezcennal 


Budujemy ustrój 
prawdziwej wolności 


Ustrój, który zapewnia 'każ- 
demu obywatelowi prawo do 
piracy, jest ustrojem prawdzi- 
wej wolności. Towarzysz Stalin 
uczy, że rzeczywista wolność 
jest tam, gdzie unicestwiono 
wyzysk, gdzie nie ma ucisku 
jednych ludzi przez innych. 
gdzie nie ma bezrobocia i nę- 
dzy, gdzie człowiek nie drży o 
to, że\nazajutrz może stracić 
pracę, mieszkanie, chleb, 

Tę wolność gwarantuje nam 
nowa Konstytucja. 

- Praca jest miarą wartości 
każdego z nas, oceńą naszego 
wkładu w dzieło budownictwa. 
Państwo coraz szerzej wpró* 
wadza w życie zasadę: „Od 
każdego według jego zdolności, 
każdemu według jego pracy”. 
Toteż zarówno w interesie na- 


rodu fak*f w interesie każde- | 


go z nas jest: 

walczyć z całą ofiarnością o 
wykonanie- planu na rok bieżą- 
cy albowiem da ło nam nowe 
tysiące ton węgla. stali, pszeni- 
cy, tysiące metrów. tkanin, noa 


 Praca— prawem, obowiązkiem, | 
sprawą honoru 
M każdego obywatela 


we maszyny, domy, szkoły — 
przyśpieszy zbudowanie socia- 
lizmu w Polsce; 

walczyć o zwiększenie pro- 
dukcji maszyn rolniczych, albo- 
wiem pozwoli to przyspieszyć 
przeobrażenie naszej wsi z za- 
cofanej technicznie w przodu- 
Jaca; 

walczyć o podniesienie wv- 
dajności produkeji rolnej i ho- 
dewlanej, aby lepiej zaopatry* 
wać miasto w produkty spo- 
żywcze, a przemysł w surowce, 
aby zmniejszyć dysproporcję 
między rozwojem przemysłu a 
rozwojem rolnictw. 


walczyć o obniżenie kosztów 
własnych i produkcji, albowiem 
da to nam nowe środki mate- 
malne dla rożwijania naszych 
inwestycji, dla podniesienia 
tempa naszego wspaniałego bu- 


downictwa, Takie są nasze 
obowiązki,  Głęboką prawdą 
tchną słowa Konstytucji, że 


„praca jest prawem, obowiąz- 
kiem, sprawą honoru każdego 
obywatela”, W wysunięciu pra- 
cy na czołowe miejsce w na- 
rodzie zawarła 
treść naszej rewolucji — zbu- 
dowanie Polski silnej į suwe- 
rennej, Polski sprawiedliwości 
społecznej, Polski socjalistycz- 
nej, 
B, TROŃSKI 


się głęboka” 


Ma odlew 
ra ŁÓW. 


Po herbatce — ać 


„Pozwoliłem sobie zaprosić 
panów, nie — żeby czegoś od 
nich żądać, lecz aby wysłu- 
chać ich poglądów, skontrolo- 
wać moją dotychczasową po” 
litykę i moje zamierzenia na 
przyszłość." 

Tak to pokorniutko odzy- 
wał się sanacyjny premier Ka- 
zimierz Bartel, zaprosiwszy 
na „herbatkę* w dniu I lutego 
1028 roku przedstawicieli wiel- 
kich monopoli, tudzież co 
wpływowszych obszarników z 
ks. Januszem Radziwiłłem na 
czele. * 

1 faktycznie: jakżeby ośmie- 
lit się „premier* Bartel czegoś 
od „w panów“ żądać, skoro 
w ówczesnej „reprezentacji 
narodowej", tj. sejmie i sena- 
cie, zasiadało 30 wielkich ka- 
pitalistów, bankierów, fabry- 
kantów i kupców, 37 obszar- 
ników, w tym 12- książąt i 
hrabiów, 16 księży, kilkunastu 
pułkowników itp. 

Niczego również nie żądał 


od „w. panów“ i chlebodawca - 


Bartla, Piłsudski, Ten także 
m. „herbatkach* z wielkimi 
fabrykantami i obszarnikami 
— uzgadr' ł z nim’ i kontro- 
łował swojo „politykę“. 14 
maja 1930 roku zaprosiwszy 
się do książąt Lubomirskich, 
oświadczył fuchrer majowy — 
wobec elity wyzyskiwaczy, nies 
pokojących się kryzysem go- 
spodarczym. iż „w Polsce 


wszystko idzie jak najlepiej", 


a jeśli chodzi o niezadowole= 
ni. społeczeństwa, to on „Z 
nim liczyć się nie potrzebuje”, 
bo on „społeczeństwa polskie- 
go w ogóle nie uznaje”, 

Wyższym etapem „herba= 
tek" były „polowania”. Tutak 
obok żubrów z Nieświeża i O= 
tyki, zbierała się grubsza zwie= 
rzyna, pochodzenia faszi/stow= 
skiego. Greiser, Goering, Foer= 
ster i spółka wysłuchiwali sa= 
nacyjnych „zamierzeń na przys 
szłość" í „zamierzenia“ te we- 
dług zasad „Mein Kampf" re- 
gulowali. 

Drogo kosztował naród pole 
ski ów bigos myśliwski, gotow 
wany w Białowieży przez 
władców Polski sanacyjnej na 
spółkę z łowczymi hitlerow= 
skiej Rzeszy. Trzeba było zań 
zapłacić krwawym wrześniem 
1939 roku oraz latami ludobój= 
czej okupacji, * 

Jak wiadomo i dziś marzą 
się podobne polowanka pogrow 
bowcom sanacji. Przy „herbate 
ce" z Adenauerem Anders 4 
jego kompanijka ustalają swo- 
je „zamierzenia na przyszłość". 
Ano, niedoczekanie ich: Pola 
ska Ludowa wykarczowała u 
siebie Knieję faszystowską i 
naganiacze do polowań na na- 
szą Ojczyznę łacno po łapach 
oberwać mogą, aż im myśliw= 
skie kapelusze z piórkiem Ta« 
zem z łbami pospadają... 


O. SET. 


Helena Kądziela wykonuje 129,3 proc. normy 


Helena Kądziela, jedna z czołowych przodownic ZPW tm. Gwardii Ludowej doskonale 
wypełnia swe obowiązki jako przeglądaczka wełny. ~ 


„ lałoga TZW$ walczy o zmniejszenie ilości odpadków 


Załoga Tomaszowskich Za- 
kładów włókien Sztucznych 
poszczycić się może wieloma 
osiągniętymi sukcesami pro- 
dukcyjnymi. Istniał jednak 
dotychczas bardzo ważny od- 
cinek, przynoszący wyniki 


niezadowalające, a który u7 


szedł czujności załogi. Jest to 
sprawa odpadków, których 
ilość była zbyt znaczna. Zało- 
ga zakładu nie zwracała na to 
dostatecznej uwagi. Odpadki 
traktowano, jako zło koniecz- 
ne, a alarm był wszczynany 
dopiero wówczas, gdy ilość ich 
jaskrawo przekraczała dopusz- 
czalne granice. Środki zarad- 
cze stosowano tylko w nie- 
których punktach produkcji, 
mie potrafiono wciągnąć do 


cykl 
ności. 


produkcyjny 


ruch racjonalizatorski. 
życie wniosków w poważnym stopniu usprawniło 


walki o zmniejszenie ilości od- 
padków całej załogi. 

Nic tedy dziwnego, że pro- 
centowa ilość odpadków by- 
wała w poszczególnych okre- 
sach różnorodna. Na przykład 
ilość odpadków w 1951 r. wy- 
nosiła w jednym miesiącu 11,3 
proc, w innym 13,2 proc, a 
w ciągu września aż 24.5 proc. 
Wielkie zakłady, jakimi są 
TZWS nie mogły długo upo- 
rać się z właściwym sposo- 
bem ewidencjonowania ilości 
odpadków. 

Kampanię o zmniejszenie 
ilości odpadków rozpoczęła w 
dniu 5.XII. 1951 r ogólnobran= 
żowa narada robocza. Na niej 
tow. M. Mrówczyński w imie- 
niu TZWS zobowiązał się u- 

— 


Szereg wprowadzonych w 


i przyniosło duże oszczęd- 


„Palacz Antoni Grochowski usprawnił ustawia- 
nie kafli w piecach, dzięki czemu wydajność pie- 


ców wzrosła o 57 tysięcy sztuk. Do formowania 


„dziś jedna matryca 


Zekładów Ceramiki 


kaflarni 


zaznają nędzy. 


t. zw. grzybków kaflowych używano ulegającej 
często zepsuciu matrycy z gipsu. 
sław Gamus zastąpił 


Ślusarz Broni- 
ją metalowym odlewem i 
wystarcza na kilka lat, Za- 


oszczędzono przy tym 750 kg. gipsu. 
* + * 


Pragnąc godnie uczcić 10 rocznice powstania 
Polskiej Partii Robotniczej pracownicy Łódzkich 


Budowlanej zobowiązali sie 


we wszystkich oddziałach zwiększyć produkcję 
w I kwartale o 10 proc, Na czoło w realizacji tego 
zobowiązania wysuwa się brygada surówki ma- 
szynowej, osiągając 200 proc wykonania planu 
Idąc w ślad załóg z innych gałeżi naszego prze- 
mysłu — robotnicy andreśpolskich zakładów za- 
inicjowali współzawodnictwo o tytuł najlepszej 
w przemyśle 
wszystkie pokrewne sobie zakłady na terenie ca- 
łej Polski do udziału.w tym współzawodnictwie, f 
x * * 


ceramicznym, wzywając 


Chlubą Andrespola jest założone w roku ubie- 
głym przedszkole przyzakładowe. W dawnej re- 
zydencji byłego fabrykanta Krauzego. otoczonej 
pięknym ogrodem i lasem. bawią się dziec! robot- 
ników i chłopów z okolicznych wiosek Przebywa- 

* ją w idealnych warunkach zdrowotnych pod opie- 
ką wykwalifikowanego personelu, One nigdy nie 
wyzysku i upokorzenia, 
żyją w Polskiej Rzeczypospolitej Ludowej, która 
jak mówi nowa Konstytucja — stot na straży zdo- 
byczy polskiego ludu pracującego miast i wsi. za- 
pewnia nieustanny wzrost sił wytwórczych kraju 
przez jego uprzemysłowienie. 
wzrost dobrobytu. poziomu kulturalnego į zdro- 
wotnego mas ludowych. Dla nich koszmarne lata 
przedwojenne. wszystko to, co przeżyli ich rodzi- 


bowiem 


zabezpiecza stały 


ce. będzie czymś dalekim, znanym tylko z opo- 


wiadań i wspomnień, 
Dobrze rozwija się również na terenie zakładów 
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trzymać limit odpadków w 
granicy 9,8 procent miesięcz- 
nie, wzywając jednocześnie do 
współzawodnictwa bratnie za- 
kłady tej branży. Po tych sło- 
wach nastąpiły realne czyny. 

Obniżono ilość odpadków z 
13,2 proc w grudniu 1951 roku 
do 10.9 proc. w styczniu 1952 
roku. | choć nie uzyskana je- 
szcze limitu 9,8 proc, to do 
granicy tej zbliżono się znacz- 
nie. M 

Walka z odpadkami prowa- 
dzona jest kolektywnie, obej- 
muje ona dosłownie wszyst- 
kich robotników. Bierze w niej 
udział organizacja partyjna i 
związkowa. alka ta nie o- 
granicza się tylko do wąskie- 
go odcinka jednego oddziału, 
ale prowadzona jest na tere- 
nie całego zakładu. 


Obmyślono tego rodzaju 
metodę rejestracji odpadków, 
by codziennie znać ich ilości 
w poszczególnych miejscach 
produkcyjnych. Tej codzien- 
nej wnikliwej ewidencji nie 
prowadzi administracja fabry- 
ki, ani pion techniczny, lecz 
sami robotnicy, Załoga zrozu- 
miała, że walka z odpadkami 
jest w pierwszym rzędzie jej 
sprawą. Kontrola nad odpad- 
kami przestała być obowiat» 
kiem jednostki, 'a stała się 
sprawą ogółu. Każdą cyfrę 
analizuje dziś i kontroluje nie 
jeden człowiek, a kilka tysię- 
cy członków załogi. 

Rejestracja odpadków pro- 
wadzona jest bardzo dokła- 
dnie į dlatego też pozwala zo- 
rientować się natychmiast, 
gdzie leży przyczyna zła, Na 
przykład oddział przędzalni 
każdego dnia rejestruje az z 
ośmiu powodów powstałe od- 
padki Dane ze stycznia po- 
zwoliły stwierdzić. że odpnd= 
ki, które powstały ze złych 
haczyków. z popękanych gum 
na nasadach, ze źle nabitych 
szpuj, z uszkodzeń mechanicz- 
nych i z analiz jedwabiu — 
systematycznie maleją — na- 
tomiast wzrasta ich ilość z po- 
wodu t. zw, „grzynów* i mie- 
właściwych chwytów  szpul. 
Na te więc dwa najdrażliwsze 
punkty zwrócono w. pierw- 
szym rzędzie uwagę. 


Walkę z nadmierną ilościa 
odpadków oparto na solid- 
nych podstawach organiza. 
cyjnych Na każdym oddzia- 
le i każdej zmianie zorg 
mizowano oddziałowe komi- 
sje odpadków, na czele któ- 
rych postawiono Zakładową 
Komisję Odpadków. Oddzia- 
łowe komisje odpadków zbie- 


rają się co najmniej raz na 
tydzień, zaś Zakładowa Komi- 
sja Odpadków raz na miesiąc, 
przy czym członkowie OKO to 
nie tylko rejestranci odpade 
ków na oddziale, ale w pierw- 
szym rzędzie najaktywniejsi, 
wytrwali bojownicy w walce 
z nimi, Do nich zahczyć nale- 
ży tow. tow. Mrówczyńskiego, 
Kotlińgkiego, Sięwierkiewicza, 
Ruska. Wodzyńskiego. Kozar= 
ka, K, Ruszkównę i innych. 


Metody zmagań o zmniej= 
szenie ilości odpadków opar= 
to na doskonałych wzorach 
radziećkich, Potworzono „bry= 
gady szturmowe. które swą 
pracą bez powstawania od- 
padków lub z minimalną 1ch 
ilością. dają najlepszy przy- 
kład pozostałym robotnikom 
i są zarazem najlepszą pro- 
pagandą w tym względzie. 


Na razie utworzono 6 ta- 
kich brygad szturmowych. aie 
ilość ich jest zbyt mała i mu- 
Si ulec zwiększeniu Członka=- 
mi tych brygad są tow, tow.: 
Stefański, Pietras. Pawelec, 
Przybylski, Porczyk. Kowale 
ski, Nowak. Pachołczyk. Ko- 
siacki, Olszta, Siedlecki 1 
Kobus. 


Przez współpracę z klubem 
techniki i racjonalizacji po= 
budza się twórczą pomysło= 
wość robotniczą, by į wyna- 
lazczość wprząc do walki © 
odpadkami. Jednym z dowo- 
dów, świadczących o słuszno- 
ści tego postępowania, jest u- 
sprawnienie tow. B. Kobal- 
czyka, który udoskonalił 
obudowę maszyny desu(fura= 
cyjnej na oddziale włókien 
ciętych, zmniejszając odpad- 
ki na tym oddziale o 0,01 
proc 1 zaoszczędzając w ten 
sposób 40.602 zł, Jako palące 
zagadnienie do rozwiązania, 
klub techniki i racjonaliza- 
cji podał załodze opracowamie 
takiego uchwytu na duże 
szpule. który _ umożliwiłby 
wyjmowanie ich z płuczek 
próżniowych bez dotykania 
dłonią jedwabiu. 


Tak przedstawia się walka 
załogi TZWS z odpadkami. 
Należy przypuszczać, żę O=. 
siągnięcia te będą coraz! wy= 
datniejsze, gdyż praca jest ko= 
lektywna, oparta © wzory ra= 
dzieckie. zaś sprawę wałki o 
zmniejszenie ilości odpadków 
łączy się tutaj z masową ak- 
cją polityczną, 


+ Inż, M, MIELCZAREK | + 
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STR. 4 


Dostarczymy miastom mięsa i tłuszczu 


Wypełnię swe obowiązki 
z nadwyżką 


Kiedy szliśmy na zebranie 
kromadzkie, zwołane w związ- 
ku z ustawą o obowiązkowej 
odstawie żywca, różne wypo- 
wiedzi słyszało się w naszej 
wsi. 

A ja od razu sobie pomyś- 
Jałem, że przecież nie zdarzy- 
ło się jeszcze, żeby nas wła- 
dza ludowa thciała skrzyw- 
dzić, I tak też się okazało. 
Normy, przypadające na 1 ha 
użytków rolnych, nie są wy- 
sokie. Wielu chłopów do tej 
pory odstawiało o wiele wię- 
cej żywca, tak że nie będzie 
im trudno wywiązywać się z 
obowiązku. Są też tacy, co to 
Jenią sie i nie chcą zabiegać 
koło hodowli, Ci będą musie- 
li się podciągnąć. 

Kto bowiem żąda, aby 
państwo otaczało go opieką, 
musi wywiązywać się ze 
swych obywatelskich  obo- 
wiązków. 

Z moich 5 ha użytków obo- 


wiązany jestem odstawić 155 
kg Żywca Tymczasem hodu- 
je 2 tuczniki, a każdy z nich 
4 "M z 


Wincenty Kaczmarczyk 


z pewnością będzie miał po- 
nad 100 kg, czyli nie tylko 
wykonam swój, obowiązek, 
ale odstawię ponad normę. 


WINCENTY KACZMARCZYK 


gmina Skierniewka 
w pow. skierniewickim 


Sprzedam Państwu 


8 tuczników 

Z pełnym zadowoleniem 
przyjąłem nową ustawe. do- 
tyczącą nowego systemu kon- 
traktacji i obowiązkowych do= 
staw zwierząt rzeźnych. Ro- 
zumiem. że wraz ze wzrostem 
naszego przemysłu. musi 
ETA produkcja rolna, 

a rok bieżacy planuje 
sprzedać państwu 8 tuczni- 
ków. Jednego już odstawi- 
łem. w czerwcu sprzedam 
dalsze trzy tuczniki, a reszte 
będę się starał dostarczyć w 
listopadzie. Muszę zaznaczyć, 
że na wypełnienie mego obo- 
wiązku, wypływającego z no- 
wej ustawy, wystarczą mi 2 
świnie. Za odstawienie nad- 
wyżki otrzymam większą pre- 
mię w postaci gotówki. ws- 
gla i śruty. Ogromne korzy- 
ści, jakie rząd nasz zapewnia 
każdemu chłopu, mobilizują 
mnie do jeszcze większego 
rozwinięcia hodowli. Apeluię 
do wszystkich chłopów. aby 
plany swe wykonali z nad- 


wyżką, wbrew wszelkim za- 
kusom wrogów 1 spekulan- 
tów. 


HENRYK MATUSIAK 
gromada Ochraniew 
w pow. sieradzkim 


. Projekt Konstytucji dociera do mas 


(Popularne wydawnictwa „Książki 


„Książka i Wiedza" przystą- 
piła do wydawania, cyklu 
broszur omawiających po- 
szczególne zagadnienia zwią- 
zane z Konstytucją. Książki te 
zainteresują niewątpliwie mi- 
liony obywateli zabierających 
głos w ogólnonarodowej dy- 
skusji nad projektem Konsty- 
tucji, pomogą im w zrozumie- 
niu poszczególnych paragra- 
fów projektu, pobudzą do za- 
brania głosu. Staną się one 
również wielką pomocą dla 
aktywu partyjnego i społecz- 
nego. Dlatego powinny zna- 
leźć się we wszystkich punk- 
tach dyskusyjnych, w biblio- 
teczkach szkoleniowych, w 
każdym zakładzie pracy, w 
każdym komitecie blokowym, 
w mieście į na wsi. Wykła- 


dowcy, prelegenci i agitatorzy 
znajdą w tych broszurach od- 


powiedzi na wiele pytań oraz 
zwięzły, konkretny materiał 
do pogadanek i prelekcji, 


„Prawa kobiet 
w Polsce Ludowej* 
W broszurę tę winny zaopa- 


trzyć się przede wszystkim 
działaczki Ligi Kobiet oraz 
aktywistki Kół Gospodyń 


Wiejskich, gdyż materiał w 
niej zawarty zmobilizuje ko- 
biety do dyskusji, pomoże im 
zrozumieć, jak wiele zmieniło 
się w ich życiu dzięki władzy 
ludowej. Wyzwolenie kobiety 
jest rezultatem walk i zwy- 
cięstw mas pracujących. O 
wyzwolenie kobiety, na którą 
ustrój kapitalistyczny kładł 
szczególnie ciężkie  brzegnię, 


Z Filharmonii łódzkiej 


XXIII Koncert Symfoniczny 


"Pierwsza część ostatniego 
koncertu symfonicznego Pań- 
stwowej Filharmonii pod dy- 
rekcją Zbigniewa Chwedczu- 
ka zawierała utwory epoki 
przedklasycznej. Rozpoczęła ją 
pięcioczęściowa suita orkie- 
strowa z opery „Castor i Pol- 
lux“ Jana Filipa Rameau, wiel- 
kiego kompozytora francuskie- 
go z XVIII stulecia. Ponadto 
solista koncertu, Andrzej Hiol- 
ski, (baryton), odśpiewał przy 
akompaniamencie fortepiano- 
wym» Edwarda Przyłęckiego, 
trzy pieśni dawnych kompozy- 
torów włoskich: Giordaniego, 
Scarlattiego i Caldary, 
Utwory wykonane w drugiej 
części koncertu należą do póź- 
jszych okresów w muzyce — 
klasycznego j romantycznego. 
Najdawniejszymi z nich były 
dwa fragmenty z opery „Don 
Juan" Wolfganga Amadeusza 
Mozarta i aria z opery „Cyru- 
lik Sewilski" Joachima Rossi- 
niego, odśpiewane przez An- 
skiego z towarzy- 
ry. Solista po- 
siada przyjemny, dobrze wy- 


szkolony głos o dużej sile i inz 
iensywnej barwie. Umiar' i 
prostota w wykonaniu pieśni 
włoskich oraz swoboda i bez- 
pośredniość w  interpretowa- 
niu fragmentów operowych 
zasługują na podkreślenie ja- 
ko świadectwo  muzykalności 
wykonawcy. Niestety, akom- 
paniament orkiestry tym ra- 
zem był trochę niedokładny. 


Natomiast ogromnie popu- 
larna, pełna czaru į lekkości 
uwertura do opery „Wesołe 
kumoszki z Windsoru“ Otto 
Nicolai'ego, odegrana została 
przez orkiestrę bardzo zręcz- 
nie. Koncert zakończył poemat 
symfoniczny „Preludia* Fran- 
ciszka Liszta, posiadający prze- 
de wszystkim znaczenie 
ryczne jako jeden z pi 
szych utworów tego rodzaju w 
literaturze muzycznej, Sta- 
rannie przygótowane wykona- 
nie poematu Liszta przez dy- 
rygenta i orkiestrę łagodziło 
szereg: naiwności tego nowa- 
torskiego dzieła. 


KRAM. 


Oki em korespondenta 


Jeszcze dwóch 

windziarzy 
Winda służąca do przewo- 
żenia osnów w dziewiarni re- 
sztowej i snowalni, czynna 
jest zaledwie podczas jednej 
zmiany. Pracownicy tych od- 
działow zatrudnieni w czasie 
pozostałych dwoch zmian, 
zmuszeni są dźwigać paki os- 
now na plecach, co znacznie 
hamuje tempo pracy Co wię- 
cej, windziarze bywają prze- 
ważnie „nieuchwytni”. Często 
trzeba ich szukać po salach, 

a nawet w kotłowni. 
Nalezałoby więc przydzielić 
do każdej zmiany po jednej 
osobie do obsługi windy i wy- 
znaczyć stałe miejsce obo- 
wiązkowego przebywania w 

godzinach pracy, 

Z. KULAWIŃSKI 
ZPDx im Konopnickiej 


Trzeba doszkolić 
praktykantki 


Od września ub, r. przeby- 
wają w naszych zakładach 
praktykantki z Technikum 
Odzieżowego. Nabierają one 
bardzo mało doświadczenia, 
gdyz nie posiadamy taśmy 
szkoleniowej, Uczennice za- 
trudniono w magazynie wyro- 
bow gotowych, gdzie oczywi- 
ście. nie mogą uzyskać odpo- 
wiedniej praktyki, 

Dyrekcja zwróciła się do 
CZPO z wnioskiem o przenie- 
sienie uczennic do innych za- 
kładów Jednak dział szkolni- 


Winien jest 
Pocztowy Ośrodek 
Komunikacyjny 

Gospodarka taborem samo- 
chodowym od dawna u nas 
kuleje. Auta z Pocztowego 
Ośrodka Komunikacyjnego do- 
starczane są z opóźnieniem nie- 
raz dwugodzinnym. Często by- 
wa, że wozy psują się w dro- 
dze, lub zabraknie benzyny. 
Ponadto posiadają one bardzo 
swniszczone plandeki i woda 
dostaje się do wnętrza, powo- 
dują: uszkodzenia przesyłek. 

Nie pomogły interwencje w 
tych sprawach u  kierowni- 
ctwa ośrodka i u dyrekcji. 
Konsekwencje tych karygod- 
nych zaniedbań ponoszą kon- 
wojenci, a przecież wina nie 
leży po ich stronie. 


E. BARAŃSKI 
Urząd Pocztowy Łódź-2 


Po 5 godzin dziennie 
stoją krosna 


W III sali produkcyjnej 
majstrowie mają wiele klopo- 
tu z naprawą krosien korto= 
wych i półautomatów. Postoje 
dzienne tych maszyn trwają 
do 5 godzin na jedno krosno. 
Czemu to przypisać? Otóż jed- 
ną z przyczyn jest brak wie- 
dzy fachowej majstrów, a 
prócz tego zbyt pobłażliwe 
traktowanie naprawy i niedo- 
stateczna troska o konserwa- 
cję maszyn. 

Kierownictwo winno zwró- 


i Wiedzy“) 
walczyły zawsze rewolucyjne, 
postępowe siły. Projekt Kon- 
stytucji daje kobietom równe 
z mężczyzną prawo do pra- 
cy, za taką samą pracę taką 
samą płacę, prawo do nauki, 
opiekę nad matką i dziec- 
kiem, ochronę rodziny. 
Autorka, pokazując w opar- 
ciu o poszczególne paragrafy 
Konstytucji położenie kobiety 
w Polsce Ludowej, przytacza 
jednocześnie wiele ciekawych 
fragmentów pamiętników z lat 
międzywojennych, ilustruje 
cyframi ciężkię położenie ko- 
biet w Polsce przedwiześnio- 
wej. 


„Młodzież dyskutuje* 

Trzecim tematem z cyklu 
wydawnictw o projekcie Kon- 
stytucji jest sprawa młodzie- 
ży. Po ogólnym omowieniu 
projektu, autorka szczegóło- 
wiej analizuje rozdziały spe- 
cjalnie ważne i bliskie mło- 
dzieży, nazywając Konstytu- 
cję — kartą urzeczywistnio- 
nych marzeń. Podobnie, jak w 
poprzednich broszurach znaj- 
dziemy tu porównania z okręg- 
sem międzywojennym. dane o 
położeniu młodzieży w kra- 
jach kapitalistycznych, cyta- 
ty z przedwojennych książek i 
pism. 

Prelegenci dzięki tej bro- 
szurze będą mógli wzbogacić 
i ożywić argumentację, bar- 
dziej bezpośrednio trafić do 
młodzieży. pobudzić ją do sze- 
rokiej dyskusji, do _ pełniej- 
szego, bardziej wnikliwego 
studiowania projektu Konsty- 
tueji, który wiele rozdziałów 
poświęca młodzieży. który jest 
Świadectwem głębokiej troski 
i serdecznej opieki. jaką pań- 
stwo ludowe otacza swój naj- 
większy skarb — młodzież, 


„kKo!ejarz" powinien bardziej zainieresować się pracą SKS-u 


GŁOS ROBOTNICZY 


Zebrania gprawozdacz0-wybgróze w kołach LÍ 


W dniach od 15 lutego do 15 
marca br. we wszystkich ko- 
łach Ligi Przyjaciół Żołnierza 
na terenie naszego miasta od- 
bywać się będzie akcja spra- 
wozdawczo - wyborcza. Już od 
kilku dni zarządy kół przygo- 
towują się do tej akcji: opra- 
cowany został kalendarzyk 
obsługiwania zebrań wybor- 
czych przez członków zarzą- 
dów powiatowych i Zarządu 
Grodzkiego LPŹ, ý 

W ciągu ubiegłego roku Li- 
ga Przyjaciół Żołnierza stała 
się organizacją w pełni tego 
słowa masową. Dziś niemal 
w każdym zakładzie pracy i w 
każdej szkole istnieją koła 
LPŻ, które krzewią wśród 
najszerszych mas  społeczeń- 
stwa wiedzę wojskowo = tech- 
niczną j popularyzują sporty 
wojskowe. W szeregach orga- 
nizacji 'LPŻ znaleźli się liczni 
przodownicy pracy, którzy sta- 
li się także  przodownikami 
wyszkolenia, Powinni oni prze- 
de wszystkim wejść do no- 
wych zarządów kół, tam, gdzie 


Kurs telemonterów 
dla inwalidów 

Inwalidzi, którzy dotychczas 
nie uczęszczali na żaden kurs, 
mają możność w chwili obec- 
nej zdobyć zawód telemonte- 
ra stacyjnego. $ 

Pięciomiesięczny kurs roz- 
pocznie się 26 lutego w Łodzi, 
przy ul Narutowicza 114. 
Zgłoszenia na kurs przyjmo- 
wane są do dnia 25 bm. w 
prezydiach rad narodowych — 
wydział pracy i pomocy społe- 
cznej. 

Na kurs ten mogą zgłaszać 
się inwalidzi z całej Polski. O- 
trzymają oni na miejscu bez- 
płatne mieszkanie oraz wyży- 


wienie i bezzwrotne stypendia. 


dotychczasowe zarządy źle 
pracowały, nie wykazując od- 
powiedniej aktywności, 


Podczas przeprowadzania 
wyborów nie należy zapomi- 
nač o tym. że statut LPŻ po- 
leca swym członkom nie tyl- 
ko uzysk:wanie najlepszych 
wyników w zakresie szkolenia 
wojskowego i politycznego ale 
również osiąganie jak nailep- 
szych wyników _ produkcyj- 
nych. stosowanie nowych me- 
tod pracy. aby tym przyczynić 
się również i do wzmożenia 
obronności naszego kraju 

Istnieje na terenie Łodzi 
wiele kół LPŻ, które nie u- 
miały należycie rozplanować 
pracy, objąć szkoleniem więk- 
szaści swych członków. Tak 
jest w Zakładach im. Dzier- 
żyńskiego, im. Marchlewskie- 
go, im, Hanki Sawickiej, w 
Wi-Fa-Mie i innych. Członko- 
wie tych kół winni na zebra- 
miach wyborczych  przeanali- 
zować swą_pracę i podejmo- 
wać uchwały, obowiązujące 
nowe zarządy do wytężonej 
pracy i prowadzenia systema- 
tycznych zajęć szkoleniowych. 

Niemal we wszystkich orga- 
nizacjach LPŻ zbyt słaby jest 
udział kobiet w pracy zarzą- 
du. A przecież organizacja 
łódzka Ligi Przyjaciół Żołnie- 
rza wychowała już szeroki ak- 
tyw kobiet, którym głęboko na 
sercu leży sprawa zwiększenia 
obronnoścj naszej ojczyzny. 


Zadaniem nowych władz 
LPŻ, w których niewątpliw.e 
znajdą się liczne aktywistki 
LPŹ, stać się winno rozwinię- 
cie szerokiej akcji uświada- 
miającej wśród kobiet, stano- 
wiących w przemyśle łódzkim 


| połowę zatrudnionych. W bie- 


żącym roku w szeregach LPŻ 
winno się znaleźć wiele ko- 
biet, które mają szczególnie 


Prawnicy udzielają wyjośnień 
dotyczących projektu Konstytucji 


Zarząd Okręgu Łódzkiego 
Zrzeszenia Prawników Pol- 
skich, w ramach ogólnonaro- 
dowej dyskusji nad projektem 


Konstytucji Polskiej Rzeczy- ` 


pospolitej Ludowej, zorgani- 
zował dyżury swoich człon- 
ków. którzy będą wszystkim 


zgłaszającym się udzielać in- 


radości sprawił dzieciom. W 


Na saneczkach 


Obfity śnieg, który spadł przed kilku dniami, najwięcej 


ży dziatwie jako tor saneczkowy. 


formacji i wyjaśnień dotyczą- 
cych projektu Konstytucji. 

Dyżury odbywają się co- 
dziennie, również w niedzielę 
i święta. w godz od 17 do 18. 
w Klubie Międzynarodowej 
Prasy i Książki, ul. Piotrkow- 
ska 86. 


mieście każdy pagórek stu- 


w liceum Pedagogicznym w Łowiczu 


duże pole do działania w szko- 
leniu terenowej obrony prze- 
ciwlotniczej. . 

Właściwie 4przeprowadzoną 
akcja! sprawozdawczo - Wy- 
borcza niewątoliwie wpłynie 
na ożywienie działalnośc kół. 
pomnoży szeregi członków or- 
ganizacji Ligi Przyłaciół Żoł- 
nierza która jest ważnym og8- 
niwem w umocnieniu obron- 
ności naszego kraju przed za- 
kusami anglo - amerykań- 
skich imperialistów, 


ZENON LESIEŃ 
Kler. Wydz. Propagandy 


Zarz. Woj. Grodzkiego LPZ 


„Namiętność” 
do galanterii 


Józef Woźniak, zam. 
przy ul. Kruczej 5, był sta- 
Ivm klientem działów ga- 
lanteryj- 


Wy- 
<upywał tu- 
taj w du- 
żych — iloś- 
ciach bie- 
(«+ |liznę, skar- 
petki dziecięce, szaliki itp. 
Nie kupował tego bynaj- 
mniej dla siebie, ani dla 
swej rodziny, lecz towary 
te magazynował w domu. 
a następnie odsprzedawał 
je ze stuprócentowym zys- 
kiem na placu Tamfanie- 
go. Sprytnym spekulantem 
zainteresowała się Komisja 
do Walki ze Spekulacją. 


Grzybek grzybkowi 
„nierówny“ 


Grzybki w occie to nie- 
lada przysmak, nio też 
dziwnego, że w sklepach 
uspołecznionych cieszą sie 
one dużym popytem. Gn- 
rzej natomiast. że cena 
ich uzależniona jest nie- 
raz.. od położenia skle- 
pu. I tak np. w skle- 
pie MHD przy ul. Piotr- 
kowskiei 96 słoik grzybków 
— kurków, kosztuje 12.05 
zł. w sklepie MHD przy 
ul. Piotrkowskiej 12 —. 
13,95 zł, a w sklepie PSS 
przy ul. Piotrkowskiej 64 
— 8.70 zł. Jak na tak nie- 
wielką odległość. dzieląca 
te sklepy nd siebie, rozpię- 
tość cen zbyt duża. 


spe 
Tylko „dla swoich 
Siiven byli tlłenot w 
sklepie PSS przy ul Li- 
manowskiego 115. gdy 
niezm'ennie od kilku tygo- 
dni dowiadywali sie. że 
sklep ten nie otrzymuje 
pościelówki. flaneli. ani 
czerwonego materiału tzw 
nurnuru. Zagadkę te wy- 
jaśnid dopiero kontrolerzy 
społeczni, którzy w czasie 
lustracji sklepu znaleźli 
297 mtr. pościelówki. 115 
mtr, białej flaneli i 48 mtr 
*zerwonego materiału. Ma- 
terinły te zamiast na pól- 
kach sklepowych znajdo- 
wały się w magazynie, 


Mistrzostwa Łodzi 
w jeździe szybkiej 
"ną lodzie 


W. Liceum Pedagce przygotowują sami ucz- Opiekę “nad szkol- czaniu różnych trudno. Mistrzostwa okregu 
gicznym TPD w Łowi- niowie. nym kołem sportowym ści., na które ono na- łódzkiego w  ieżdzie 
czu istnieje szkolne W tym, że szkolne w Liceum Pedagogicz: potyka. szybkiej na lodzie ma 
koło sportowe „Olime koło sportowe „Olim. nym TPD w Łowiczu Brak odpowiedniej rok 1952, odbędą sie w 
pia”, zrzeszające 185 iw „oięawia dość o. sprawuje łódzki „Kołe- sali — pisze nam ko- dniach 23 i 24 lutego 
członków. . Koło posia- Po. P Heh) jarz", Niestety, opieka respondent Stanisław na torze łyżwiarskim 
da 18 sekcji, z któryzh ŻYWiona działalność — tą pozostawia wiele da Rajpert — utrudnia nam „Włókniarza” przy, ul. 
najliczniejszą jest sek. dużo zasługi należy życzenia i ogranicza się przeprowadzenie  tre-. Tymienieckiego 17, 
cja koszykówki, liczą- przypisać profesorowi jedynie do zapraszania ningów w koszykówce Początek zawodów 6 
ca 35 osób oraz seksia Koteckiemu, Zarząd na treningi. i siatkówce, godz. -16, 
siatkówki, licząca 45 koła stara się również Opieka ta winna wys „W Łowiczu może by — 
osób. j zwalczać bumelanctwo glądać inaczej, się znalazła jakas saia 
> Koto, może się Po wśród młodzieży, za Łódzki Kolejarz". tylko trzeba bylby się WWS zdobywa. 
zczycić sukcesem w wioszaj owinien bardziej inte tą sprawą zająć. 7 
dolywanii odznaki Mieszajic w ozyanońć o Pa a sie prac kola  Sqdzimy, że kole'a: Puchar ZSRRwhokeju 
SPO, gdyż przekroczyło miw % ed. i w miarę swych sił rze wezmą tę sprawę MOSKWA, Puchar 
wyznaczony mu limit, piów, którzy zanied- Pomagać mu w zwals do serca. ZSRR w _hokeiu kanas 


Obecnie koło organizus 


bują się w nauce szkol- 


dyiskim zdobyła druży« 


je często wieczory nejizbieraią oceny nie-. Zimowe mistrzostwa Łodzi na lotników WWS; 
świetlicowe, na któ» dostateczne. Nie zaw- | zwyciężając w finalo- 

- rych wyglaszane są ad- sze jednak przestrzega w lekkoatletyce PRAA o ERT 
czyty na tematy spos się tego. Dość sporojest Zimowe mistrzostwa kurencjach startują ja- ski zespół -Skrzydła 
łeczne į sportowe, jeszcze w kole „czyn* Łodzi w lekkoatlety- ko juniorzy, + Sowietów 6:5. ; 
Urozmaiceniem sezo- nych sportowców, po- ce "rozegrane zostaną 


zimowego będzie 
pokaz 
który 


nu 
niewątpliwie 
gimnastyczny, 


siadających więcej niż 
dwa stopnie 
teczne, 


niedosta- 


Nasze 
reprezentantki 


w Oslo: 


Kowalska, 
Grocholska 
i Kodelska 
w karykaturze 
Ałaszewskiego 2 


cjach: 
Kobiety: 


z miejsca, 


Juniorzy 


dn, 24.11, br, w hali pa- 
bianickiej przy ul. Or- 
lej, róg Mariańskiej, 
Mistrzostwa 
Łodzi odbędą się w na- 
stępujących konktren- 


30 m, 30 m p. płotki, 


300 m, skoki w dal, 
skoki wzwyż, pchnięcie 
kulą. 

Mężczyźni: 

30 m, 30 m p płotki, 
800 m, skoki w dal, 


skoki wzwyż, trójskok 


pchnięcie kulą. 


mogą w konkurencjach 


zimowe 


tyczka i 


startować 


Przygotowania do 


mistrzostw Polski 


Podczas, gdy w Oslą najlepsi nasi narciarze 
walczą o laury olimpijskie, narciarze zrze- 
szeń sportowych starannie przygotowują się 
do mistrzostw Polski, 


które odbędą się w 


Czytelnicy piszą 


| onearwwcowacch i peroneo 


„Godziny 


Dnia 11 bm, po wyjściu z 
pracy, o godz. 16 udałem się 
do administratora naszegc Blo- 
ku celem poświadczenia zgło- 
szeń na bony mięsno-tłuszczi 
we na marzec. Przed mieszk» 
niem ob, Latkowskiej stało iuż 
Skoło 10 osób. przybyłych w 
tym samym celu, Wszyscy cz» 
tali wvwieszoną kartkę. Zgła- 
szenia od godziny 9 do 16". 

Ob. Latkowska wszystkie 
nasze tłumaczenia, że do 16 
pracujemy, że nikt dla po- 
świadczenia zgłoszeń nie bye 
dzie się zwalniał z pracy, zby- 
wała wzruszaniem ramion. Na 


- kowitym, czyli głupcu. bezwzgi 


koniec sfanowczo oświadczył 
— Nikogo po godzinie 16 nie 
załatwię. Weszła do mieszka” 
nia i zatrzasnęła za sobą drzwi. 

Czy-w ten sposób należy za: 


pomy QQ lutego 1952 r. (Nr 44) 


urzędowe“ 


łatwiać interesantów — ludzi 
pracy 
w imieniu robotników 
Osiedla na Stokach 


ZBIGNIEW KALETA 


ul. Lawinowa 17, m. 3 


Odpowiedzi redakcji 


Ob. ob, Motylewski i Jasz- 
czak, — List Wasz skierowa* 
liśmy do Prez. DRN Łódź — 
Północ, À 
Lokator domu przy ul. Ryb- 
nej 10. — W sprawie Waszej 
nie możemy interweniować, 
ponieważ nie podajecie pełne” 
go brzmienia nazwiska, 
Ob. ob. Eleonora Ciółkow- 
1 Pałora, — Prosimy © 
do redakcji. 


ska 
przybycie 


Nie będzie marnotrawstwa leków 


Przeprowadzająć porządki w 
domu, niejednokrotnie znajdu- 
jemy na półkach różne bute* 
leczki z lekarstwami, pastylki, 
napoczętą serię zastrzyków itp. 
Lekarstwa te najczęściej nie 
nadają się już do użytku i przy 
robieniu porządków bywają po 
prostu wyrzucane do śmieci. 
Również w aptekach zalegarą 
półki setki leków zamówio: 
nych przez pacjentów i nie c« 
debranych. 

W ten sposób marnują się 
w całym kraju setki tysięcy 
drogocennych specyfików, idzie 


"na marne praca wielu farma- 


ceutów. Dlatego też Minister- 
stwo Żdrowia wydało zarząc 
dzenie, ograniczające z dniem 
20 lutego br. maksymalne ilości 
leków wydawanych na recepty 
lekarskie, Zgodnie z zarządze- 
niem, lekarzom nie wolno wy- 
pisywać chorym nadmiernych 
ilości leków na „zapas”. lecz 
tylko normalne dawki, które 
mogą być powtarzane Wy:at- 
ki stosowane będą tylko dla 
osób obłożnie chorych, cierpią- 
cych na przewlekłe schorzenia. 


Zarządzenie Ministerstwa 
Zdrowia zabrania również wya 
pisywania na recepty środków 
opatrunkowych jak waty, ligni» 
ny, gazy, bandaży, gdyż cena 
ich jest wyjątkowo niska i ol- 
brzymie ilości materiałów opar 
trunkowych chorzy wykorzy» « 
stywali zupełnie bezcelow: 
Natomiast środki opatrunkowe 
będzie można nabywać bez r 
cepły we wszystkich uspołecz- 
nionych drogeriach i aptekach. 


Środki opatrunkowe znaido- 
wać się będą w większych tlas 
ściach we wszystkich gabines 
tach chirurgicznych, okulistycz= 
nych oraz ambulatoriach fa- 
brycznych, gdzie na miejscu 
dokonywane będą opatrunki, 

Przypominamy również, że 
z dniem dzisiejszym przy ode 
bieraniu w aptekach płynnvch 
lekarstw lub maści należy 
zwracać czyste i dokładnie 
wymyte buteleczki lub słoiki, 
przy czym od ceny specyfiku 
odliczana jest cena szklanego 
opakowania. 


DZIEŃŚŁODZI 


Kronika partyjna 


DZIELNICA ` SRODMIESCIE- 
PRAWA: W piątek, 2? lutego, 
» godz. 15, w lokatu Dzielni- 
cy, ul. Gdańska 75, odbędzie 
się odpraws I i IT sekretarzy 

| podstawowych 1 oddziałowych 
organizacji partyjnych: 


ZEBRANIE CZŁONKÓW STO- 
WARZYSZEŃ BRANŻOWYCH 
EE” NOT,  _ 

Bzić, o go 

ul. Piotrkowska 102, odbędzie się 

ogólne zebranie członków stowa- 

rzyszeń branżowych NOT, po- 
święcone 10-leciu powstania Pol- 
skiej Partii Robotniczej. 


POGADANKI W ZBoWiD NA 
TEMAT PRO'FKTU KONSTY- 


Związek Bojowników o Wolność 

i Demokracje organizuje Szereg 
pogadanek- na temat projektu 
Konstytuc Polskie! Rzeczypos- 
polite) Ludowej. Pogadanki Wy- 
głaszane będą dla rozwinięcia 
serokiej dyskusji „nad ` projek- 
em. ~ 


Pierwsza pogądanka ~ odbędzie 
się w piątek, 22 lutego. o godz 
18 w świetlicy związku Bojowni- 
ków o Wolność i Demokrację, 
przy ul, Piotrkowskiej 49. 


WYCIECZKA PBP „ORBIS* 
"DO WARSZAWY 


PBP „Orbis”, Oddział w Łodzi 
organizuje w niedzielę, 24 lutego, 
specjalny pociąg turystyczny do 
Warszawy. Uczestnikom wyciecz- 
ki „Orbis“ zapewnia wygodny 


PROGRAM 
NĄ ŚRODĘ, 20 LUTEGO 1952 R. 


Z przyczyn technicznych nada- 
wanie programu rozpocznie się. o 
godz. 15.25. 

15.25 Program dnia, 15.30 Audy- 
cja dla świetlic dziecięcych, 18.00 
Dziennik  popoiudniowy, 
Koncert | ork.estry wrocławskiej 
Pod dyr. T. Se- 


20 Głos ma,ą ko- 
„Słuzba Polsce" — 

„Ludzie pierwszego 

(Bojownicy PPR), 17.30 

IIl audycja z cyklu: „Laureaci 
Nagrocy Stalinowskiej" '— Aram 


Chaczaturian. 18,00 Z kraju | ze 
świata, 18,20 Poznajemy projekt 
Konstytucji, 18.30 Ulubione melo- 


rodowy koncert 1845 
rocznica powstania ORMO”, '20.00 
Dzienhik wieczorny, 20.1 Wiado+ 
mości sportowe. 20,35 Muzyka ta- 
neczna. 20.50 Odpowiedzi „Fali 
21.00 Koncert Chopinowski, 
«Powiastka o zadufku cał 


nym” — odcinek nowel J, A 
drzeiewsklego, 2145 Koncert soll- 
stów radzieckich, 22.55 Wiadomo- 
ści z zimowej Olimni=dv w Oslo, 


„mae! metntala wiadnmości. 


tokału SEX, , 


przejazd pociągiem  pośpiesznym 
w obie strony oraz zwiedzenie 
stolicy pod kierunkiem przewóde 
ników. 

Wyjazd z Łodzi dnia 24 bm; o 
godz.  — powrót do Łodzi oko- 
ło godz. 22 tegoz dnia, Ilość 
miejsc ograniczona. 

Zgłoszenia przyjmuje PBP „Or- 
bis”, ul. Piotrkowska 68, do dnia 
22 bm. 


DYŻURY APTEK 
Dzisiejszej nocy dyzurują na- 
stępujące apteki: Obrońców Sta- 
lingradu 15. Pabianicka 218, Jae 


aeza 32, Stalina 50, Wróblew- 
lego 54, Kopernika 26 piotrá 
kowska 5. Plac Kościelny 8, Al. 


Kościuszki 48. 
Dyżur położniczo - ginekologicz- 
ny. Dzisiaj dyżuruje przez całą. 


dobę szpital im. dr H. Wolf, ul. 
Łagiewnicka 


TEATR 
SZECHNY — godz. 19.00 — „Da- 


my l użary! . 5 
PAŃSTWOWY TEATR NOWY — 


pow- 


godz. 
TEA 


18.30 — „Horsztyński” 
MAŁY — godz 1.30 — 
„Dwa tygodnie w. raju" 

TEATR MUZYCZNY - godz 1918 
— „Orfeusz w piekle” 


TEATR ARLEKIN ~ godz. 1100 
— „Depesza choinkowa” > 

TE. PINOKIO — godz. 1700 
— _.Pleśh Sarmiko” 

TEATR GNOM — przedstawienie 
zamknięte. á 


BAJKA — „Zwariowańe lotnis- 
ko” lodz. 18, 20 


godz 14. 16. 
GDYNIA = 
oświatowy Nr 8-52 — godz. 16, 


Program naukowo- 


(dla młodz.) 


„Bajka o rybaku | rybce”  — 


program składany — godz. 16, 
18_ 20 

MUZA — „Slub z przeszkodami” 
godz 18, "20 

POLONIA — załoga” — godz. 
16.30. 


PRZEDWIOŚNIE — , Szalony lote 
nik 18, 20; 

REKO miali ludzie" — 
godz, 

ROBOTNIK dla młodzieży) — 
„Rwacy potok" — godz 17, 19 
ROMA — „Hrabia Monte Chri- 
sto” Iser, — godz. 18 20. 

SOJUSZ (Nowe Złolno) = nle- 
czynne 


STYLOWY — „Burmistrz Afha" 
godz. 18, 20 


ŚWIT ~ Statek Derbent” — 
godz, 18 

TATRY Wielkie nadzieje" — 
godz. 15.30, 17 45, A 
ISEA — Wyspa szcześcia” — 


godz. 16, 16, 20 

WŁÓKNIARZ — nieczynne z po- 
wodu remontu 

WOLNOŚĆ — „wyzwolona zie- 
mia! godz. |5.45 18, 20,16 
ZACHĘTA — „Niedźwiedź" — 
godz. 18. 20 "4% 


> —-„„J)DJ./ 


Zakłady 
Przemysłu | 'ełnianego 
im, Józeta Stalina, 
Zakład A, 

Łódź, ul. 8 Marca 24, 
przypominają, że stosownie 
do uchwały Rady Państwa 
1 Rady Ministrów z dnia 
14.12. 1950 r, wszelkie za- 
Żalenia i odwołania załatwia 
dyrektor lub jego zastępca 
w poniedziałki od godz. 12 || 
do 14 Jeśli w poniedziałek 


orzvnada dzień wolny əd 
pracy. dniem przyjęć jest 
najbliższy dzień powszedni 
łvdodnia. 456.K 


Śrubowników i  przykręcaczy 
zatrudnią natychmiast Zakłady 
Przemysłu Bawełnianego im. 


Zakłady Przemysłu Bawel 
mianego im. J. Stalina, Za- 
kład B Łódź, ul. 8 Marca 25 
przypominają, że stosownie 
do uchwały Rady Panstwa 
i Rady Ministrów z dnia 
14.12.1950 r. wszelkie zaza- 
lenia | odwołania załatwia 
dyrektor lub jego zastępca 
w poniedziałki od godz, 12 
do 14. Jeśli w poniedziałek 
przypada dzień wolny od 
pracy dniem przyjęć jest 
naibliższy dzień powszedni 
tvfodnia, 


AR 


Techników młynarskich, tech- 
ników mechaników,  fachow- 
ców z kursami i praktyką mły- 
narską zatrudni od zaraz Przed- 


ctwa zawodowego CZPO do Lal A siębiorstwo Remontowo-Mont 
i j ć na to zagadnienie szezegól- z seniorami za wyjąt- matot; R M. Kasprzaka w Łodzi. przy 
WY e SAET  WBĘE 7 r kiem30m 30m p.płot. NA ZDJĘCIU: Wojciech Cintacz z Koleja- | ul Łąkowej Nr, 11, Zgłoszenia | żowe Przemysłu Młynarskiego 
` M. ROBERT M. KUŻMIŃSKI ki, 800 m i pchnięcie rza“ na mecie biegu płaskiego na 14 km. | przyjmuje Sekcja Personalna, | w Toruniu, ul. Grudziądzka 
ZPO „Wólczanka” ZPW im. Barlickiego kulą, w których to kon: (CAR — tot. Su Wdowiński) 537.K | nr 124-126, 548-K 
1 à 
ti Ie: codziennie w godz 12—14. sekretarz oćpowiedzialny w godz 10 — 12 Teletony: centrala telefoniczna 283-00 fłączy ze wszystkimi Jziałami), redsktor naczelny 216-14. <ekretarz odpowiedzialny 219-09, dział partyjny 216-11 
Redaguje, Wiesia Redaktor nacrelny przyjmuje codaepmie w goor aE sportowy” 28-48 dzi ekagomictny "2-11 Redakcia none = I0 Roloriać = LOOP, piotrkowtka N teleton 21-31. Dalat ogloeś = LOGA. Piotrkowska yota el 11:30 I Lis Wydawca RSW prasa?) 
Adres Redakcji: Łódź, Piotrkowska 96, II pietro. Druk, Zakł, Grat, RSW „Pri „ul, Żwirki 17, telefon 206-42, Prenumeraie miesięczna wynosząca zł 8 — przyjmują wszystkie urzędy l agencje pocztowe oraz listonosza wiejscy 1 m.ejscy; Prenumerate w kolportażu zakładowym 


— miesiecznie zł 1.80 — przyjmuje PPK, „Ruch“, D-3-19614 g 


